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Fvrfera WnrszawsM-ro 
*rnz y dodatkiem porannymi:

W Warszawie: roczna 
t*. 9. półrocznie rs. 4 kop. 50, 
kwartalnie rs. 2 kop. 25, miesi$- 
eznie kop. 75.

Za odnoszenie do lew do* 
1 laca tie miesięcznie kop. 5.

Na prowincji i w Cesar, 
ctwie: rocznie rs. 12, pólro znit 
ts 6, kwartalnie rs.3, miesij- 
‘2nie r».L

Za grani oa: miesięcznia 
r$ 1 kop. 5(1

Numer pojedynczy bez doda­
tku kop. ói dodatek poranny 
kop. 3.

Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele I święta rano, a nadto wychodzą 

stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni pośwlątecznych, dodatki poranna.

ROK SZEŚĆDZIESIĄTY ÓSMY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ejJrano do 8-ej 

wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe.

OGŁOSZEliiA.
Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo ,>ego miejsee 
pierwszy raz 25kcp., każdy na­
stępny rajz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz pety to wy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop., 
każdy na.stępny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia: za jeden 
wyraz po 2 kop. każdy raz.

Nadesłane: za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kur jera przy- 
mnje także Biuro Rąjcbma- 
i Frendlara ul. Senatorska 26.

Itedakcja, Administracja t ISrukarnia: plac Teatralny nr 9.— Telefon lledakcjl nr 126.—Telefon Administr. Ul.

— W kościele arcliikatedralnym św. Jana jutro, 
o godz. 9-ej zrana, odprawioną będzie uroczysta wotywa 
z wystawieniem i procesją ku czci N. Sakramentu, po 
południu zaś nabożeństwo pasyjne.

— W kościele św. Ducha (po-paulińskim) w dniu 
jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, odprawioną będzie 
w kaplicy Matki Boskiej Częstochowskiej i ku Jej czci 
solenna wotywa.

— W kościele św. Kazimierza (panien sakramentek) 
jutro odprawione będzie całodzienne nabożeństwo od­
pustowe z wystawieniem, kazaniem i procesją ku czci 
N. Sakramentu.

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Ruch polityczny świata zleniwiał, spad! do mini­

mum, wobec wyłącznego zajęcia zmianą tronu 
w Niemczech, wobec żywotnego dla Europy całej 
Pytania: czy oznacza ona również zmianę systemu 
hądżto w zakresie polityki zewnętrznej, międzyna­
rodowej, bądź wewnętrznej? Każdy dziennik, któ­
ry nie zrozumiałby doniosłości polityczno-dziejowej 
Ustąpienia cesarza Wilhelma z widowni działania, 
naraziłby się na śmieszność; to też nie ma w Euro­
pie dziennika, który bez względu na miarę żywio­
nych sympatyj lub antypatyj, jak np. we Francji, 
ośmieliłby się lekceważyć szczegóły poważnego 
dramatu, który się odgrywa w Berirtiie, a w którym 
Uroczystości żałobne, zamykające długi epizod prze­
szłości, niemniej charakterystycznie się rysują na 
widnokręgu politycznym, jak pierwsze akta nowe- 
$o cesarza.

. Qpinja publiczna we Francji głównie zakrzątnęła 
się obecui0 około rozbioru pytania: jakie stanowisko 

^*emcy pod nowym władcą swoim wobec 
ha C^P.08pohtej? Ale odpowiedź na to pytanie jest 

r zo tiuduą( plawie niepodobną; zależy ona bó­
lem od poprzedniego rozwiązania sobie innej wąt­

pliwości. Kto będzie istotnie owym przyszłym ce­
sarzem Niemiec? Rządy objął Fryderyk Ill-ci, to 
prawda, ale dzisiejszy cesarz jest w rekach lekarzy, 
a kuratela podobna bywa najczęściej ‘złowrogą, nie 
dlatego, ażeby sztuka Eskulapa była in principia 
szkodliwą dla zdrowia ludzkiego (rzecz ma się 
Wręcz przeciwnie!), ale dlatego, że nad kim od ro­
ku blisko pracuje w kroplistym pocie czoła areopag 
najznakomitszych w Europie przedstawicieli sztuki 
lekarskiej, a pracuje dotąd bądźcobądż bezskute­
cznie, ten w każdym razie o przeznaczeniach życia 
Swojego nie może tuszyć dobrze.

Otóż publicystom francuskim, będącym tłómacza- 
Uń zapatrywań swojego społeczeństwa, wydaje się, 
że panowanie cesarza Fryderyka Ill-go oznacza po­
kój, panowanie cesarza Wilhelma Ii-go, gdyby do 
Jńego przyszło — wojnę. Atmosfera, w której żyli 
1 oddychali syn i wnuk cesarza Wilhelma, rozmaity 
wpływ wywarła na obu: jeden był dzielnym żołnie- 
12em w chwili potrzeby, kształcił się wszakże na 
człowieka wiedzy i delikatniejszych upodobań umy­
słowych, drugi czuje się przedewszystkiem żołnie- 
rzem, a gdy nim być przestaje chwilami, ulega in­
spiracjom butnego junkierstwa pruskiego, tego za­
bytku staropruskiego, o przysłowiowo ciasnych po­
jęciach społecznych i humanitarnych. Nie miejsce 
utaj badać, jakie czynniki wpłynęły na wytworze- 

n,e owej różnicy skłonności u ojca i syna, nie dziw 
Wszakże, iż Francja się z niemi liczy.

Tymczasem pierwsze kroki nowego cesarza świad- 
czą o pewnej energji duchowej, urągającej złama- 
6u fizycznemu. Oceniliśmy wczoraj doniosłość obu 
ekumeutów, streszczających poglądy cesarza na 
udanie panującego w Niemczech; dzisiaj sygnali­

zują już z Berlina zachwianie się stanowiska dwóch 
niiiistrów pruskich głównego filaru reakcyjnego 

Junkierstwa, p. Puttkamera, i równie pochopnego 
0 walki rasowej, p. Gosslera. Świadczyłoby to, 
® w zakresie systemu polityki wewnętrznej pań- 
wa i w zakresie szkolnictwa pruskiego mają zajść 

Pewne zmiany. e> j

A’wd brukselski wystąpił z surową apostrofą do 

trzech mocarstw, które odmówiły poparcia akcji dy­
plomatycznej gabinetu petersburskiego w Konstan­
tynopolu. Jakkolwiek odmowa ta nie powstrzyma­
ła sułtana od uczynienia kroku w Sofji, to wszakże 
krok ów, który w razie jednolitego zachowania się 
mocarstw traktatowych byłby zapewne wywarł od­
powiedni efekt grozy na dzisiejszych władców buł­
garskich, w obecnych warunkach utracił połowę 
swojej siły.

Temu tylko przypisać należy krnąbrny opór, do­
tąd stawiony w Sofji, który uwydatnił się powziętą 
w sobotę uchwałą rządu bułgarskiego, a‘by nie od­
powiadać obecnie na notyfikację W. Porty. Nord 
spodziewa się przecież poważnego zachwiania się 
pozycji ks. Ferdynanda wskutek kroku sułtańskie- 
go, licząc na to, że opozycja pp. Gankowa i Karawe- 
łowa odzyska obecnie ducha i siłę czynu, a nienawi­
dzący Stambułowa p. Radosławów przyczyni się ró­
wnież ze swojej strony do utrudnienia mocarzom so- 
fijskim ich roli. Wszystko jednak zależy na tern, 
aby Austrja, Anglja i Włochy zaprzestały potaje­
mnie podpierać chwiejący się tron ks. Ferdynan­
da. Nord wyraża nadzieję, że mocarstwa te, po­
mimo uchylenia się od akcji zbiorowej, okażą się 
w tej mierze lojalnemi dla Rosji.

W izbie włoskiej zażądał onegdaj Ferrari wyja­
śnień co do stanowiska zajętego przez Włochy 
w sprawie bułgarskiej. Crispi oświadczył że w obecnej 
chwili, gdy akcja dopiero jest w toku, musi być po­
wściągliwym w odpowiedzi. Przymierze Włoch nie 
są dla 'iw i niewolą, ani ograniczeniem swobody ru­
chów. t.; m ich jest utrzymanie pokoju. We wszyst­
kich kiw.ijach, niedotykających wspólnego intere­
su, sprzymierzeńcy dążą własnemi drogami. Mó­
wca poprzedni był przeto mylnie poinformowany, 
jeżeli przypuszczał, że Włochy mogłyby wobec ko­
gokolwiek stać się narzędziem.

kr. Z.

Kiedy urodził się Konernik?

W Tygodniku ilustrowanym z d. 7-go majar. 1887-go 
(nr. 227) b. redaktor tegoż, p. Ludwik Jenike, umieścił 
artykuł p. t. „Stypendja wieczyste Mikołaja Kopernika 
przy uniwersytecie warszawskim”, w którym, powołu­
jąc się na § 9 ustawy stypendjalnej, zatwierdzonej przez 
JE. pana ministra oświaty publicznej: 1) wypowiada 
życzenie, ażeby władza uniwersytecka nie rządziła się 
względami delikatności i ogłaszała nazwiska studentów, 
pobierających stypendja imienia Kopernika, i 2) robi 
uwagę, że podana w tymże paragrafie ustawy data uro­
dzin Kopernika (11-go lutego) jest mylną, albowiem 
Kopernik urodził się 7-go lutego według starego, a 19-go 
lutego według nowego stylu.

W celu wyjaśnienia tych kwestyj p. rektor uniwer­
sytetu prosi o podanie do publicznej wiadomości, co na­
stępuje:

W pierwszym roku po ustanowieniu stypendjum im. 
Kopernika, zarząd uniwersytetu podał do publicznej wia­
domości za pośrednictwem tutejszych gazet (patrz np. 
dziennik U'iek nr. 40 z d. 8 (20 go) lutego r. 1877-go) 
nazwisko stypendysty, w roku zaś zeszłym nazwiska 
stypendystów ogłosił w 11 arszawskim dzienniku, nr. 
99 z d. 5 (17-go) maja r. 1887-go.

Mylne podanie dnia urodzin Kopernika w ustawie 
o stypendjum jego imienia było najważniejszym powo­
dem, dlaczego nazwiska stypendystów nie były regular­
nie ogłaszane.

Z przedsięwziętych w skutek mojej prośby przez 
prof. Wierzbowskiego poszukiwań, okazuje się, co na­
stępuje:

Data urodzin Kopernika 11-go lutego, podana w § 9 
ustawy stypendjum, rzeczywiście jest mylną. Lecz i p. 
Jenike, wskazując datę 7-go lutego według starego, 
a 19-go lutego według nowego stylu, również jest w błę­
dzie.

O dniu urodzin Kopernika nie posiadamy współcze­
snych (z końca XV-go wieku) i na wiarogodnych doku­
mentach opartych świadectw. Z tego powodu niektó­

rzy uczeni, jak np. Hartknoch, Dełambre, Humboldt 
i inni, nie podają w swych dziełach dnia urodzin Ko­
pernika. Pierwsze wiadomości o tym dniu zawdzięcza­
my następującym astrologom i astronomom:

Kacper Peucer (1525—1602), wyliczając wszystkich 
astrologów od najdawniejszych czasów do r. 1550-go 
w dziele: Elementa doctrinae de circuits coelestibus 
(Witenberga, 1558) na karcie 7-ej verso o Koperniku 
mówi: „Nicolaus Copernicus Torinensis, Canonic us 
Varmtensis, natus anno 1473, Pebruarii die 19, hora 
4, scrupults 48".

Paweł Eber (1511—1569) w Calendarium historicum 
(Witenberga, 1564, str. 101J mówi: „XIX Februarti, 
XI Cąlendas Martias. Nicolaus Copernicus nascilur 
anno Christi 1473, minutis 48 post quartam teram po- 
meridianam".

Jan Garcaeus (1530—1575) w Astrologiae melodus 
(Bazylea, 1576, str. 138) w horoskopie Kopernika pi- 
sze: Genitura domini Nicolai Copernici, nati anno 1473, 
Februarii die 10, hora 4, 38 minut is, post meridiana".

Michał Moestlin (1550-—1631) w przedruku dziełka 
Joachima Retyka „Narratio prima'" (str. 46) twierdzi: 
„Nicolaum Copernicum natum referunt anno 1473, die 
19 Februarii, tera 4, scrupulis 48, post meridiem, die 
Veneris ante cathedram Pelri".

Te są najdawniejsze wiadomości o dniu urodzin Ko­
pernika. Trzech autorów, mianowicie: Peucer, Eber 
i Moestlin, są w zgodzie co do d. 19-go lutego, jeden 
tylko Garcaeus podaje d. 10-ty lutego.

Który z nich najwięcej zasługuje na wiarę?
Peucer był zięciem Melanchtona; żenił się z jego cór­

ką w r. 1551 ym; na weselu, w skutek specjalnego za­
proszenia Melanchtona {Opera, tom VII, list nr. 4726), 
obecnym był Joachim Retyk; z wszelką więc prawie pe­
wnością twierdzić można, że Peucer od Retyka miał da­
tę urodzin Kopernika; Retyk zaś musiał ją dokładnie 
wiedzieć, powszechnie bowiem jest wiadome, jak bli­
skie stosunki łączyły go ze sławnym astronomem. 
W XVI-ym wieku był zwyczaj, że astronomowie i astro­
logowie wzajemnie komunikowali sobie datę swych uro­
dzin i wyciągane z niej według położenia gwiazd w da­
nej chwili horoskopy; współcześni zatem mogli mieć tę 
datę i od samego Kopernika; tem się również tłómaczy 
i dokładność daty co do podania w niej godziny i mi­
nut.

Eber mógł wziąć podaną przez siebie datę z dzieła 
Peucera; ale też mógł ją również mieć z innych, równie 
pewnych źródeł, był bowiem współczesnym Kopernika, 
a nadto osobiste i częste stosunki łączyły go z Polskie- 
mi Prusami, ojczyzną astronoma; jego wiadomość mo­
żna więc uważać i przyjąć jako sprawdzian i potwier­
dzenie prawdziwości daty, podanej przez Peucera.

Toż samo i Moestlin. Jako prawie współczesny, mógł 
dostać datę ze źródeł pewnych, chociaż z drugiej ręki, 
na co wskazuje użyty przezeń wyraz referunt, który 
jednakże można uważać jako dowód, że źródłem jogo 
wiadomości było dzieło Peucera. Moestlin zresztą, przez 
późniejszych uważany za, powagę, nie mógł opierać się 
na niepewnych źródłach. Ob Moestlini aucluritattm 
przyjęli tę datę, Boissard, Melchior Adam, Mikołaj Mu- 
lerius, wreszcie zaś Piotr Gassendi {Vila Copcrn.i, 
pag. 4) i Lichtenberg {Vermischle Schriften, VI, 117), 
powaga których została znowu uznaną prawie przez 
wszystkich późniejszych uczonych, nie wyłączając Igna­
cego Polkowskiego („Żywot Mikołaja Kopernika”, str. 
101) i Leopolda Prowe {Nicolaus Copernicus, Berlin, 
1883, tom I, str. 85).

Zkądże jednak Garcaeus wziął datę d. 10 go lutego? 
Jest to zagadką, której rozwiązanie, zdaje się, zbyte- 
cznem jest wobec przytoczonych wyżej świadectw i wy­
jaśnień. Kto przeglądał jego dzieło „Astrotogiae meto 
dus", w którem stawia horoskopy więcej niż stu osób, 
ten nie będzie się dziwił, że dokładnych danych o ka 
żdej z nich mieć nie mógł. Garcaeus zresztą urodził 
się w Hamburgu, w Gryfji i Nowym Brandenburgu peł 
nił obowiązki pastora i superintendenta, i o ówczesnej 
Polsce miał słabe pojęcie, bo np. Mikołaja Radziwiłła 
Czarnego nazywa (str. 279) „Nadeudus dux Litua- 
niae" Jana Przerembskiego (str. 27bj „archteptscopu 
duisensis"-, mógł więc i o dniu urodzin Koperniku mia
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mylne wiadomości, lub sam dobrą wiadomość sfałszo­
wał dla postawienia odpowiedniego horoskopu.

Niektórzy pisarze, tak starsi, jak i nowsi (np. Wei- 
dler w Historia astronamiae, Lalanda w Trmte d’.astro­
nomie i inni) podają jak o dzień urodzin Kopernika 19-go 
stycznia r. 1472-go. Uczeni ci opierają się na świadec­
twie włoskiego astronoma, Franciszka Junctinus’a 
(1523—1580). Zauważyć jednak należy: 1) że Juncti­
ons był włochem i niewiadomo, zkąd mógł mieć tę da­
tę; 2) podaną przezeń datę odrzuca nawet włoski astro­
nom Jan Baptysta Riccaoli (1598—1671) w dziele Al- 
magestum novum, tomws J, pars I, pagina XL1\ 3) Jun- 
ctinus sam sobie przecz,;/, albowiem, na co żaden uczo­
ny nie zwrócił dotąd uwagi, w swoim Calendarhim 
astrologicum (Lion, 1.573), na karcie 290 verso pod 
<L 19-ym stycznia podaj o: Ńicolaus Copernicus Sori- 
nensis, Canonicus Varndensis, natus anno 1412, hora 
4, min. 48 post meridian, niżej zaś. na karcie 292-ej, 
twierdzi znowu pod d. L9 ym lutego: Nicolaus Coperni­
cus nascitur anno Chri»ti 1143, m. fis 48, post quar- 
tam haram pomeridianavi. Ten sar: błąd (powtórzenie 
dwóch sprzecznych danjgch) znajdujemy i w następnem 
wydaniu Calendarium astrologicum, pomieszczonem 
w Specutum aslrotogiae i(Lion, 1581, str. 1141 i 1146). 
Jego więc świadectwa niepodobna brać w rachubę, tem- 
bardziej gdy sam mówi ^str. 1140), że jego calendarium 
ex omnium nationum annalibus, chronicie et historiis 
excerptum est: widocznie bez żadnej krytyki i znajomo­
ści rzeczy.

Tak więc, możemy przyjąć za pewne, że Kopernik 
urodził się d. 19-go lutego i według starego stylu, albo 
kalendarza juljańskiego, gdyż innego wówczas nie by­
ło. Dzień ten w zwyczajnym roku odpowiada 3-mu 
marca, w przestępnym zaś 2-mu marca, według kalen­
darza gregorjańskiego, albo nowego stylu, i to, rozumie 
się, tylko w bieżącem stuleciu; w przyszłym bowiem 
wieku, gdy różnica mięćtey obu stylami wynosić będzie 
13 dni: 19-go lutego starego stylu odpowiadać będzie 
w zwyczajnym roku 4-mu, a w przestępnym 3-mu marca.

W myśl zatem ustawy o stypendjum im. Kopernika, 
zarząd uniwersytetu w d. 19-go lutego st. st. Ogłaszać 
będzie nazwiska stypendystów.

Smutne pytania. 
Gdzie nasza młodość, przyjacielu stary? 
W ostygłych sercach taka cisza pusta... 
Nie dokończywszy słodkiej uciech czary, 
Spieczone od niej odrywamy usta.

Czemu w dusz naszych stygnącym popiele 
Ostatnia iskra zagasa tak wcześnie? 
Nam się od życia należało wiele, 
A tak nas ono zawiodło boleśnie...

Czyś ty się kiedy spytał swego serca: 
Gdzie nasze wielkie czucia pogrzebało? 
W jakim je grobie ponurym uśmierca 
Rozczarowania ręką skamieniałą?

Na co w nas siła serdecznych uniesień, 
Gdy młodość, żyjsc krótką marzeń chwilką, 
Daje, jak wiosna, garstkę kwiatów tylko, 
Które uwiędną, gdy nadejdzie jesień?

Antoni Pilecki.

WIADOMOŚCI EJEŻĄCŁ

= Petersb. wied. donoszą, iż na biletach kredyto­
wych nowego wzoru zmieniony będzie tekst, druko­
wany na drugiej stronie banknotów.

— Nowosti donoszą, iż w sferach rządowych po­
wtarzają się uparcie pogł< I:i; jakoby projekt p. mi­
nistra finansów o wprowadzeniu w obieg monety 
brzęczącej miał być czasowo zaniechany, a prace 
komisji specjalnej odłożone do odpowiedniejszej po­
ry. Według pogłosek, większość członków rady 
państwa wypowiedziała się przeciw projektowi. 
Pogłoski, krążące w sferach finansowych o proje­
kcie wypuszczenia znaków papierowych na walutę 
metaliczną, na wzór kuponów celnych, pozbawione 
są wszelkiej podstawy.

— Komitet Towarzystwa przemysłu i handlu 
w Petersburgu nadesłał do warszawskiego oddziału 
odezwę, dotyczącą urządzenia w Bukareszcie sta­
łej wystawy fabrykatów i wyrobów rzemieślni­
czych, celem zapewnienia zbytu w Rumuuji.

— Dzienniki russkie donoszą, iż do rady pań­
stwa wniesiono projekt p. ministra spraw wewnę­
trznych, tyczący sio przelewania kar, nakładanych 
przez sędziów pokoju, do funduszu, przeznaczonego 
na odnawianie więzień i t. p.

= Dzienniki petersburskie dowiadują się, iż p. 
minister finansów, wobec częstych uchylań się od 
opłaty podatku spadkowego, projektuje ustanowić

nowe przepisy, tyczące wykrywania podobnych na­
dużyć. Czuwanie nad tem ma być polecone insty­
tucjom lokalnym ministerjum finansów.

= Według informacyj gazety Nowosti, podatek 
5-procentowy od dochodów pobierany będzie od ka­
pitałów na rachunku bieżącym w teu sam sposób, 
jak jest pobierany podatek od przedsiębiorstw ban­
kierskich za otwieranie specjalnych rachunków7 bie­
żących.

= Komisje sanitarne przy dopełnianiu rewizyj 
w posesjach zwróciły jednocześnie uwagę na ujemne 
strony wielu targów prywatnych, co do których 
reformy oddaWna już złożone zostały pewne deside­
rata. Obecnie, jak nas informują z dobrego źródła, 
będzie wydelegowaną specjalna komisja, która się 
zajmie szczegółowem zrewidowaniem posesyj, mie­
szczących w sobie targi, i w oddzielnym raporcie 
wskaźe te braki, jakie obowiązkowo w oznaczonym 
czasie właściciele pod utratą posiadanego przywile­
ju będą niusieli usunąć. W skład komisji, oprócz 
delegatów ze. strony magistratu i policji, wejdą ko­
misarze właściwych cyrkułów, brandmajstrzy ognio- 

' wi, lekarze miejscy, oraz zaproszeni obywatele.
~ Od jednego z akcjonarjuszów warszawskiego 

Towarzystwa oczyszczania i sprzedaży spirytusu 
dowiadujemy się, iż zarząd pomienionej instytucji 
rozesłał do stowarzyszonych okólnik, objaśniający 
trudności, jakie wywozowy handel okowitą na­
potyka w ciągu bieżącej kampanji. Ciągłe przerwy 
w komunikacji kolejowej, zamarznięcie od trzech 
miesięcy ujść Wisły i Elby oraz niebywały spadek 
cen w Hamburgu, do 19 marek za 100 litr., musialy 
wpłynąć niekorzystnie na ten handel. Zarząd też, 
pragnąc, o ile można, zabezpieczyć eksporterów od 
strat, nabył w Warszawie nieruchomość dla urzą­
dzenia w niej zakładu rektyfikacyjnego, który 
w końcu maja r. b. będzie w ruch puszczony, wy­
słał delegatów do Petersburga dla wzięcia udziału 
w komisji, obradującej nad ulgami dla handlu wy­
wozowego, które od lipca r. b. mają być wprowa­
dzone w formie znacznego podwyższenia premij 
ekspertowych i wyprawił dyrektora swego, p. Ks. 
Radziszewskiego, do Hamburga, celem zbadania 
możliwości magazynowania tam lub w Altonie na­
szego spirytusu. P. Radziszewski wyszukał i zwie­
dził magazyny, które od obecnej chwili mogą przyj­
mować produkt na czas nieograniczony, przyczem 
koszta składowego, łącznie z przywiezieniem i od­
wiezieniem, codziennym dozorem bednarskim, za­
bezpieczającym od nadspodziewanego uschnięcia, 
oraz ubezpieczenia od ognia, wynosić będą od becz- 
k i 50-wiadrowej: za pierwszy miesiąc rs. 1 k. 60, 
za następne miesiące 50 kop. Ze względu zaś, iż 
usychanie okowity w gorzelniach przedstawia z akcy­
zą szkodę 20razy większą, niż usychanie zagranicą 
bez akcyzy, zarząd prosi producentów, aby odtąd 
przy wysyłaniu transportów okowity donosili, czy 
polecają ją magazynować w Altonie, czy też sprze­
dawać niezwłocznie po cenie dziennej.

= W tych dniach bawił w uaszem mieście inże- 
nier francuski, urodzony warszawianin, p. Leonard 
Kisielewski, delegowany przez spółkę tramwajową 
lugduńską dla zbadania projektu budowy linij tramwa­
jowych w różnych miastach prowincjonalnych, znaj­
dujących się przy kolejach. Delegat przedsiębior­
stwa francuskiego, po zbadaniu miejscowych warun­
ków wielu miast, doszedł do wniosku, iż dałoby się 
z korzyścią urządzić linje tramwajowe w następują­
cych miastach od stacyj kolejowych: na kolei wie­
deńskiej i bydgoskiej, w Kutnie, Włocławku i Czę­
stochowie do Jasnej Góry; przy kolei nadwiślań­
skiej: w Lublinie, i przy kolei dąbrowskiej: w Rado­
miu i Kielcach. Nadto wiele szans przedstawia li- 
nja tramwajowa z Kalisza do Ostrów, stacji kolejo­
wej za granicą na przestrzeni 26-tu wiorst. Z opra­
cowanym szkicowo projektem p. Kisielewski udał 
się do Petersburga, celem zaciągnięcia w sferach 
kompetentnych wiadomości, o ile zamierzone przed­
siębiorstwo i na jakich warunkach mogłoby zyskać 
koncesję. ________

~ Towarzystwo akcyjne warszawskiej fabryki 
maszyn, narzędzi rolniczych i odlewów zawiadamia 
cyrkularzem z d. 10-go b. m., że p. Smolak wystę­
puje z zarządu na własne żądanie, natomiast pra­
wo podpisu udzielone zostało p. Ant. Kulikowskie­
mu, oraz naczelnemu inżenierowi zakładów, p. Józ. 
Hofmanowi, z utrzymaniem dotychczasowej współ 
prokury p. Maks. Nassiusa.____

= Zarząd szpitala dia dzieci przy ul. Aleksandrja 
zwrócił się do magistratu z prośbą o połączenie nie­
ruchomości szpitalnej z kanałem głównym 0, prze­
chodzącym w pobliżu przez Nowy Świat i Krakow- 
skie-Przedmieście. Z rozkładu robót kanalizacyj­
nych i wodociągowych serji 3-ej okazuje sic, iż ru­
ry wodociągowe w ulicy Aleksandrja mają być uło­
żone dopiero w r. 13'JO-ym, skanalizowanie zaś tej 

ulicy nie jest w następującem trzechleciu wcale 
przewidziane. W takich warunkach trudno będzie 
władzom miejskim na razie do prośby kuratora szpi­
tala się przychylić.

= P. Piotr Mieszkowski, sekretarz austr.-wę- 
gierskiego konsulatu jeaeralnego w Warszawie, za 
długoletnią gorliwą służbę ozdobiony został krzy­
żem kawalerskim z koroną c. k. austro-węgierskie- 
go orderu Franciszka-Józefa I-go.

= P. Antoni Jabłoński, budowniczy uniwersyte­
tu warszawskiego, mianowany został, niezależnie 
od stanowiska, zajmowanego przy uniwersytecie, 
budowniczym warszawskiego instytutu maryjskiego.

= W tych dniach dr. Józef Pluta został miano­
wany ordynatorem szpitala oftalmicznego, a dr. To­
masz Reut ordynatorem kliniki położniczej.

s= Upominek.
Wczoraj w południe grono nauczycielskie insty­

tutu muzycznego wręczyło p. Zarzyckiemu, dyrekto­
rowi, upominek w postaci grupy fotograficznej, ar­
tystycznie wykonany w zakładzie „Konstantego”.

Upominek został złożony z powoda blizkiego ustą­
pienia p. Zarzyckiego, który z kierownictwa insty­
tutem muzycznym stanowczo zrezygnował.

— Do Kamerunu.
Grono polskich podróżników po Afryce, uszczu­

plone przez wyjazd p. Jawornickiego, znów się po­
większy.

Oto, jak donosi Gaz. rad., p. Marjan Turski, były 
urzędnik oddziału banku państwa w Radomiu, wy­
jechał w ubiegły wtorek do FernandoPo, celem po­
łączenia się z p. Szolcem-Rogozińskim.

f Wspomnienie pośmiertne.
Dnia 4 go marca we wsi Budnę, w gub. podolskiej, 

zakończył życie dr. Kazimierz Antoni Dobrowolski.
Urodzony 16-go marca 1802-go r. w Kamieńcu, 

otrzymał tam wykształcenie szkolne, poczein prze­
niósł się do Krzemieńca dla słuchania umiejętności 
fizycznych.

Ukończywszy studja, lat kilka był asystentem 
w liceum przy katedrze chemji, zaś w r. 1835-ym 
wstąpił na uniwersytet wileński i tam doktorat o- 
siąghął.

Podczas dżumy na południu Cesarstwa zasługi po­
łożył wielkie, następnie odznaczył się poświęce­
niem, jako ordynator szpitala w Kamieńcu.

W końcu praktykował w Szarogrodzie i tam ob­
chodził jubileusz 50-letniej praktyki w r. 1879-ym.

Jako człowiek wielkiej prawości, pozostawił po 
sobie żal powszechny.

Życiorys jego czytelnicy znajdą w Kłosach w nrze 
740-ym, gdzie wymieniono prace jego naukowe, tu­
dzież w „Słowniku lekarskim”.

= Z teatru i muzyki.
* Jutro w teatrze Wielkim „Lunatyczka” (występ 

panny Russel i p. Myszugi), w teatrze Rozmaitości 
komedja Lubawskiego „Jacuś”, a w teatrze Małym 
krotochwila Mosera „Z przyjemnością”.

* Na deskach teatru Rozmaitości wznowioną ma 
być niebawem jeduoaktowa komedja Korzeniow­
skiego „Doktor medycyny”.

Jedną z głównych ról w tej sztuce, mianowicie 
marszałka powiatowego, odtwarza, jak wiadomo, 
Żółkowski.

W „Doktorze medycyny” grają nadto panie: Nie­
wiarowska, Ostrowska i Trapszówna, tudzież pp. 
Grzywiński, Krogulski, Nowicki, Ostrowski i Pra- 
żmowski.

* „Mauon” Masseneta znaleźć się ma już na przy- 
szłotygodniowym repertuarze teatru Wielkiego.

Dyrekcja teatrów warszawskich zaprosiła'kompo­
zytora, mieszkającego, jak wiadomo, w Paryżu, na 
pierwsze przedstawienie pomienionej opery.

* W d. 17-ym b, m. koncertować będzie w sali 
resursy obywatelskiej wysoko ceniony pianista, p. 
Śliwiński.

Sute, a szczere oklaski, jakie artysta zebrał w cza­
sie krótkiego wśród nas pobytu, niewątpliwie zgro­
madzą liczno kolo wielbicieli jego pięknego talentu.

— Ze sztuki.
* Obraz H, Siemiradzkiego p. t. „Chopin w salo­

nie ks. A. Radziwiłła”, znajdujący się obecnie w Pe- ( 
tersburgu, będzie wysłany do Moskwy na żądanie , 
miejscowego Towarzystwa sztuk pięknych.

* P. Aleksander Krywult, który miał w dniu 
wczorajszym sposobnosc zwiedzenia pracowni Ma­
tejki, donosi nam, iż obraz p.t. „Racławice” jest już 
prawie na ukończeniu.

Według opinji p. K., którego kompetencja w rze­
czach sztuki jest znaną, ostatnie dzieło mistrza Ja­
na zdumiewa potęgą myśli, zawiera wszelkie wła­
ściwości genialnego malarza i bez sporu należy do 
jego najlepszych utworów.

\ „Racławice'* jeszcze w r. b. będą wystawione ■*
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widok publiczny w Krakowie, a następnie w Wie­
dniu i Paryżu.

= Teniers na licytacji.
W przyszły poniedziałek, jak zapowiadają ogło­

szenia w pismach urzędowych, ma się odbyć licyta­
cja przeszło 50 obrazów ze znanej galerji przy ulicy 
Królewskiej (nr. 18).

Pomiędzy obrazami znajdują się płótna Teniersa, 
Batntnau’a, Bregiela, Caliota i innych.

Ciekawi i amatorzy kupna mogą oglądać rzeczo­
ne obrazy pomiędzy godz. 12—3-ią.
= Cyklistki.
Grono zwolenniczek jazdy na welocypedach urzą­

dza stanowczo odpowiedni tor przy ulicy Wolskiej, 
w ogrodzie, należącym dojednej z uczestniczek sto­
warzyszenia.

Na początek liczba cyklistek będzie ograniczoną, 
a tor dla osób obcych zamkniętym.

= W góry...
Z inicjatywy p. S. G. organizuje się zbiorowa wy­

cieczka zaraz z nastąpieniem wiosny w góry świę­
tokrzyskie.

W wycieczce tej, projektowanej na czas dłuższy, 
Dia wziąć udział sporo osób, a może rozwinie się 
z niej dawno powzięty już projekt utworzenia klu­
bu gór świętokrzyskich.

— Z lombardu.
Jutro rozpoczyna się w lombardzie miejskim mar­

cowa licytacja, na której sprzedanych będzie 695 
zastawów.

Licytacja rozpocznie się od nr. 15,115, skończy 
się zaś na nrze 267.

Jakkolwiek termin ostateczny do opłacania zale­
głych procentów, na zasadzie ustawy lombardowej, 
dawno już minął, jednak dyrekcja lombardu, dba­
jąc o dobro publiczne, pozwala prolongować w osta­
tniej nawet chwili, dopóki zastaw nie został jeszcze 
sprzedany.

. Nadmienić wszakże należy, iż dogodność ta czy­
nioną jest o tyle tylko, o ile nie przeszkadza zała­
twianiu zwykłych czynności lombardowych.

Pomiędzy przeznaczonemi na sprzedaż rzeczami 
znajduje się wielki wybór kosztowności zagranicz­
nego pochodzenia, prawie zupełnie nieużywanych, 
na co zwracamy uwagę publiczności.
, Osoby interesowane znajdą w Kurjerze przed ka- 
zdą licytacją dokładne informacje, dotyczące zasta­
wów, wystawionych na sprzedaż.

= Sól.
•eona cena so]j w Warszawie wynosi 50 kop. 

a,i’“ Y_Czyli 3 rs. za worek lub 300 rs. za wagon.
Gd lo-go stycznia dowozy z Cesarstwa ustały zu­

pę me, ak, i2 zapaSy obecne naszego miasta wyno- 
szą zaledwre 32 wagony.

rowia y, nad granicą Prus położono, zaopatrują 
się w sol inowrocławską, wewnątrz kraju jednak 
sol ta nie dochodzi, że zaś zapotrzebowania prowin­
cji są dose zuaczne, składnicy przewidują nową 
zwyżkę ceny z początkiem przyszłego tygodnia.

= Brak robotników^ ~ ~
Niektórzy przedsiębiorcy komunikują nam o zau­

ważonym w mieście braku wyrobników, których 
znaczna liczba najęła się do odkopywania zasp 
śnieżnych na kolejach nadwiślańskiej i petersbur- 
burskiej.

Dla ubogich robotników pora obecna jest zysko- 
Wnem żniwem, z uwagi, iż zarządy kolejowe płacą 
po rs. 1 kop. 50 dziennie.

= Z kolei.
Zarząd kolei dąbrowskiej otrzymał z Radomia 

Wczoraj o godzinie 4-ej po południu depeszę nastę­
pującą:

rRuch na całej linji od Iwangrodn do Dąbrowy 
°dbywa się regularnie, zarówno jak i ruch od Kolu­
szek do Kunowa i na gałęziach pogranicznych.

Między Kunowem i Ostrowcem, z powodu uszko­
dzenia mostu tymczasowego na rz. Częstociance, 

eh w st r zy many.
►śnieg znowu pada.”
~ O koszta weselne.
W ostatnią niedzielę ubiegłego karnawału miał 

się odbyć ślub Zofji Piekosińskiej, córki stróża ko­
lejowego, z Józefem Wardeckim, robotnikiem war­
sztatów kolejowych.

Tymczasem na dwie godziny przed ślubem War- 
decki cofnął się, oznajmiając, że dopóki nie dosta­
nie 300 rs. posagu, małżeństwa zawrzeć nie może.

Ponieważ Piekosiński nie mógł dać zadanej su- 
tiiy, małżeństwo zostało zerwano i przeciw Warde- 
ckiemu wystąniono z akcją cywilną o zwrot ponie­
sionych na wesele wydatków.

iiekoMński likwidował sobie 130 rs.
Sędzia pokoju, rozpatrzywszy okoliczności spra­

ny, przysądził powodowi 87 rs.
Wczoraj sprawa ta była osądzona, a Wardecki, 

KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 14 marca 1888 r.

nie wychodząc z sądu, oświadczył gotowość zaślu­
bienia Piekosińskiej nawet bez posagu.

Panna jednak nie chciała się zgodzić i kroki 
egzekucyjne przeciw W. zostały rozpoczęto.

= Pogodzeni przez złodzieja...
W tych dniach zdarzył się zabawny wydadek po­

godzenia zwaśnionych małżonków, którzy od paru 
lat prowadzili proces rozwodowy.

Sprawa o unieważnienie małżeństwa, przeszedłszy 
już dwie instancje, została do ostatecznej decyzji 
przesłaną do Rzymu.

Pani ***, występująca w procesie jako powódka, 
dla poparcia sprawy udała się osobiście do Rzymu, 
dokąd również pojechał i p. ***, sprzeciwiający się 
rozwodowi.

Oboje małżonkowie prawie jednocześnie przybyli 
do wiecznego miasta i, nie wiedząc o sobie, stanęli 
w jednym i tym samym hotelu.

Tu pani *%. padła ofiarą zuchwałej kradzieży, 
zabrano jej bowiem wszystkie pieniądze, a nawet 
klejnoty.

Położenie pani *** było ze wszech miar rozpaczli­
we, zwłaszcza, iż nie miała w Rzymie żadnych zna­
jomości.

Wówczas to p. *** zgłosił się do żony, ofiarując 
z całą delikatnością pożyczkę bez stawiania jakich- 
bądż warunków.

Pani *** została ujętą szlachetnością małżonka 
i sama poprosiła go o konferencje, celem stanowcze­
go porozumienia się w sprawie,' ‘która ich do Rzy­
mu sprowadziła.

Po parogodzinnej rozmowie obie strony doszły do 
wniosku, iż należy się pogodzić, gdyż kość niezgo­
dy była rzuconą przez osoby trzecie, mające interes 
w tern, aby małżonków rozdzielić.

W rezultacie sprawę umorzono i pogodzeni pań­
stwo wrócili wczoraj do Warszawy.

. Ostatecznie, złodziej rzymski bezwiednie przyczy­
nił się do takiego zakończenia sprawy.

— Oszustwo.
Przed kilkoma tygodniami do jednego z lombar­

dów prywatnych przy ulicy Brackiej zgłosił się ja­
kiś młodzian, a wydobywszy zegarek, podał go ta- 
ksatorowi do oceny.

— Dwadzieścia pięć rubli — oszacował taksator.
— Dobrze—rzekł interesant.
Napisano deklarację, wydano młodzieńcowi kwit 

i pieniądze, i byłoby wszystko jaknajlepiej, gdyby 
nie to, że onegdaj taksator otrzymał polecenie wy­
dobycia fantów nieprolongowanych, a to celem wy­
stawienia ich na licytację.

W ich liczbie był również i zegarek pana X.
Taksator, wziąwszy zegarek w rękę, nasycił ko­

pertę kwasem i... odkrył, że zegarek jest pozłacanym, 
wartości najwyżej 10 rs.

Wiedząc adres i nazwisko młodzieńca, taksator 
udał się do niego, aby zegarek bezzwłocznie wy­
kupił.

Jakież było jego zdziwienie, gdy zamiast owego 
pana X., zastał kogoś innego, noszącego to samo na­
zwisko.

Okazało się, że pomysłowy X. podszył się pod 
nazwisko swego przyjaciela, z którym razem miesz­
kał, i na jego nazwisko zastawił zegarek, dopu­
szczając się oszustwa.

Przeciwko pomysłowemu oszustowi wytoczono 
sprawę sądową.
= Demoniczny człowiek.
Bohater niezwykłej tragedji we wsi Ciasne pod 

Supraślem, Maciej Rybakowicz, o którego zbrodni 
i samobójstwie przez spalenie się donosiliśmy przed 
kilku dniami, przedstawiał typ istnego demona.

Od najmłodszych lat, jak nas zapewnia p. P., ko­
lega uniwersytecki Rybakowicza, zdradzał on stra­
szne instynkta zbrodnicze i odznaczał się niesłycha­
ną gwałtownością charakteru.

W r. 1862-im zabił w uniesieniu stróża, który mu 
coś hardo odpowiedział, i odsiadywał, przy uwzglę­
dnieniu okoliczności łagodzących, dwuletnie wię­
zienie.

W czasie kilkuletniego pobytu w Rumunji, Ryba­
kowicz miał dwa pojedynki i przeciwników życia 
pozbawił.

Przed ośmiu laty był zaręczony z osobą, którą do 
szaleństwa kochał, lecz posprzeczawszy się o coś 
z bratem narzeczonej, przekręcił mu rękę.

Kiedy małżeństwo wskutek tego wypadku zosta­
ło zerwane, Rybakowicz odgrażał się, iż zabije na­
rzeczoną.

Byłby niewątpliwie pogróżkę spełnił, lecz z powo­
du doznanych wzruszeń zapad! na tyfus i po kilku 
miesiącach, dźwignąwszy się z ciężkiej choroby, za­
pomniał o przeszłości, a zarazem dziwnie złagodniał.

Dopiero przed rokiem, w procesie granicznym o 
las, dawna gwałtowność powróciła, czego dowodem 
zabicie gajowego i postrzelenie dwóch Stróży le­
śnych.

Demoniczny ten człowiek ostatnią zbrodnią do­
wiódł, iż umysł jego nie znajdował się w porządku.

Dziwna rzecz, iż nikt dawniej już nie wpadł 
na myśl, aby Rybakowicza osadzić w domu obłąka­
nych.

= Obliczenie strat.
Dziś dopełniono obliczenia strat, jakie zrzędził wczoraj­

szy poi-ar w szpitalu Ujazdowskim.
Straty te wynoszę, przeszło 700 rs.
= Kradzieże.
W dniu wczorajszym w numerze Zajazdu pod arem 6-ym 

przy ul. Gęsiej, Janklowi Lengowi skradziono towar warto­
ści rs. 200.

Złodzieja, w osobie Joska Skórnika, przytrzymano, lecz już 
bez łupu, który zdążył ukryć.

Na ul. Gnojnej pod nrem 11-ym, z piwnicy skradziono 50 
kópjaj, oraz rozmaite artykuły spożywcze.

Na Starem Mieście pod nrem 31-ym spełniono kradzież 
sklepową,, a mianowicie Waleremu liachenzowi, zabrano to­
war szeweki wartości parnset rubli.

Wśród białego dnia pod nrem 58-ym przy ul. Krochmalnej, 
w mieszkaniu S. Zwejbauma, spełniono kradzież sreber 
i klejnotów za sumę kilkuset rubli.

= Z ulicy.
Dziś rano na Muranowie 14-letni Hersz Migdał, wiesza­

jąc się u wozu, spadł i został najechany przez sanki pry­
watne.

Podniesiono Migdała ze złamaną nogą i ciężkiem uszko­
dzeniem w prawym boku.
= Wypadek na lodzie.
W dniu wczorajszym pod Saską kępą ślizgało się czte­

rech chłopców.
Dwaj z nich: Mieczysław Biesńakowski i Jan Dąbrowski, 

rozpędziwszy się, wpadii w przyrębek
Biesiakowskie ro zdołano wyratować, Dąbrowski zaś od­

razo dostał się pod lód.
Nawet zwłok chłopca nie odnaleziono^
= Samobójstwo.
Za rogatkami mokotowskiemi powiesił się Jan Jurce- 

jenko.
Przyczyna samobójstwa nie jest wiadomą.

IOIATMK TEGMIWL
— Jutro, o godz. 5-ej po południu, w gmachu Towarzystwa 

dobroczynności odbędzie się posiedzenie wydziału kasy poży­
czkowej.

— Jutro, o godz. 6-ej wieczorem, w sali magistratu odbę­
dzie się zwyczajne zebranie ogólne uczestników kasy poży­
czko wo-wkładowoj urzędników m. Warszawy i podwładnych 
mu instytucyj. Porządek dzienny obejmuje: sprawozdanie 
zarządu kasy, oraz wybory.

— Od jutra wydawane będą karty wejścia na ogólne zgro­
madzenie członków Towarzystwa warszawskiego wzajemne­
go kredytu, które odbędzie się d. 20 b. m., o godz. 7-ej wie­
czorem, w sali resursy kupieckiej.

-—*ró£;-4>—-

Kraków 13-go marca.
Klęska powodzi, którą dotknięte zostały okolice 

Krakowa, nie może być dokładnie obliczoną. Staro­
stwo i rada powiatowa otrzymują codziennie relacje^ 
po tygodniu zaś zaledwie będzie można oznaczyć 
wysokość poniesionych szkód i. zażądać pomocy od 
władz rządowych, które w pierwszym rzędzie obo­
wiązane są zaopiekować się nieszczęśliwą ludnością.

Tymczasem prywatna ofiarność śpieszy z pomocą.
Codziennie do zalanych wsi wrywożą chleb i wód­

kę, a czynność rozdawania żywności zgłodniałym 
pełnią z narażeniem zdrowia i często groźnem nie­
bezpieczeństwem, akademicy. Do wielu miejsc od 
soboty zalanych jeszcze dojeżdżać, ani dopłynąć nie­
podobna. O chłodzie i głodzie oczekują tam pomo­
cy i kęsa chleba.

Na gościńcu ku Bielanom np. wielkie bryły tamu> 
ją i wprost uniemożliwiają przejazd. Ciepły i sło­
neczny dzień dzisiejszy jest wiielkiem dobrodziej­
stwem przyrody, lodowce bowiem mogą się roz­
topić.

Z miejscowości poniżej Krako wa nadchodzą je 
szcza przykre wiadomości o klęsc e, woda wszakże 
znacznie opadła i, według zapewnień inżenierów 
wodnych, następnego wylewa dopiero w czerwd. 
spodziewać się można. Mówi się tu o tem, jak o nie 
szczęściach nieuniknionych...

Dziś w południe odbyło się w starostwie posie­
dzenie komitetu obywatelskiego. Ze względu, iż 
komunikacja w wielu punktach jost jeszcze prze­
rwana i dokładnych wiadomości o rozmiarach klęski 
i zrządzonych szkód nie można bj ło zgromadzić, 
komitet nie mógł podjąć akcji wi.ększej i ograni­
czyć się musiał do zarządzenia w daiaszym ciągu ra 
tttnku wsi, najbliżej położonych, a najbardziej do 
tkniętych wylewem. ,.

Uchwalono wysłać natychmiast 10 wozów z c e- 
bem i solą w dwóch partjach. Jodna udajesię 
w górnym kierunku Ib-zegorzał, b
w kierunku dolnego brzegu rzeki <lo Lud winowa, 
Płaczowa, Mogiły, Dąbia i Czyzyn. ^Isędza między 
ludnością śtmeznft. , . . ,

Dzisiaj rano otrzymało starostwo cioniesienie, iż 
wieś Łęg całkowicie jeszcze jest zalaną, pomimo,
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iż w najbliższej okolicy wody niemal zupełnie już 
spłynęły.

W Mogile, jak nam donoszą, stracił życie podczas 
wylewu jeden z wieśniaków.

Biedny kraj, a jeszcze większa bieda spotkać go 
może, powszechnie bowiem obawiają się tyfusu pla­
mistego, który już liczne zabiera ofiary.

A. A.
*

Kraków 14-go marca. (Tel. pryw. K. IB.) — 
Na kolejach dębicko-koswałowskiej został wstrzy­
many bieg pociągów z powodu zerwania mostu. 
Plant kolejowy na przestrzeni kilkunastu metrów 
zupełnie uszkodzony.

kruków 14-go marca, godzina 10-la rano. 
(Tel. pryw. A. !f.) — Celem odpływu wody, przeko­
pują w dwóch punktach wał akcyzowy. Woda cią­
gle opada.

StHUSÓW 14-go marca. (Te'. pryie. Kur. IŁ)— 
Rzeka Czarna wezbrała zalewając w nocy pól mia­
sta i o iem wiosek okolicznych. Powódź nastąpiła 
niespodzianie, zastając nieprzygotowanych miesz­
kańców, z tego powodu popłoch był ogromny, i po- 
v.’dź spowodowała ogromne straty. Dziś rano przy i 
4 stopniowym mrozie wszystko marznie. Kilka bu­
dynków' zawaliło się, z ludzi nikt jednak życia nie 
postradał.

Sandomierz 14-go marca, godzina 9-ta rano. 
(Tel. jryw. K. W.) — Wał ostrołęcki został w trzech 
punktach zerwany i utworzyły się góry lodowe. 
Woda opada. Gęsty śnieg zaczął padać. Mróz 3° R.

K linów 14-go marca. (Tel. pryw, Kurj. U.)— 
Wylew Kamiennej wczoraj nastąpił, a przestrzeń 
zalana zajmuje blisko trzy wiorsty. Szosa górnicza 
w kierunku Brodów i Nietuliska została uszkodzoną.

JHowo~JLleksamdrJa 14 marca. (T.p.K. Ił.)
We wsi Kamień utworzył się zator, 9 wiorst dłu­

gości mający, w tern miejscu bowiem pędzone wyle­
wem Wisły w górę rzeki lody spiętrzyły się w wał 
olbrzymi.

Janowskie, Zastów i Kazimierz zalane.
Góra Kalwar ja 14-go marca, g. 11% rano. 

(Tel. pryw. Kurj. Warsz.)— Woda gwałtownie przy­
biera, lecz lód dotychczas nie pęka. Przybyli tu in- 
źenierowie, zarządzający odpowiednie środki, celem 
rozbicia lodu w razie mogącego się utworzyć zatoru. 
Wał oborski wczoraj dokładnie obejrzano i przeko­
nano się, że znajduje się w porządku i w żadnej części 
nie został uszkodzony.

Donoszą nam (godzina 12-ta w południe), iż lody 
na Wiśle pod Iwangrodem ruszyły o godzinie 10-ej 
zrana.

Pod Warszawa, lody ruszą lada chwila.
Woda przybiera gwałtownie.
Od godziny 9-ej zrana do 1-ej w południe, powło­

ka lodowa na Wiśle podniosła się o 3 stopy.
Poziom wody dziś o godz. 2-ej po południu wy­

nosił 12 stóp.
Woda podn si się z siłą po 5 cali na godzinę.
Wysepka, dotykająca Łachy na Pradze, już za­

lana.
Od strony mostu kolejowego woda przedziera się 

do parku Aleksandrowskiego.
Straż ogniowa utrzymała nakaz być w pogotowiu.
Otwory kanałów przy ujściu do Wisły z pośpie­

chem zasypują gnojem.
Groza wylewu Wisły wzmaga się z każdą chwilą.
O niebezpieczeństwie wylewu zawiadomiono wła­

dzę wojskową.
Na moście i na bulwarach gromadzą się liczne 

tłumy, oczekujące ruszenia lodów.

Kalisz, 12-go marca.
Woda przybierała ciągle do wczoraj przez cały 

dzień, aż do późnego wieczora, kiedy nastąpił przy­
mrozek i śnieg zaczął padać.

Główną przyczynę tak znacznego przyboru upa­
trują w spóźnioiiem otwarciu śluz i w utworzeniu 
się dwóch zatorów na kanale: jeden zator utworzył 
się około szlachtuza, drugi około szpitala żydow­
skiego.

Straż ogniowa ochotnicza niosła ratunek z wiel- 
kiem poświęceniem się, brnąc w wodzie nieraz wy­
żej pasa.

Głównie ucierpiało Stare miasto i Piskory, gdzie 
Woda zniosła doszczętnie dom Czerwińskiego.

W mieście okazał się brak łodzi; staraniem stra­

ży ogniowej zdobyto zaledwie dwie łodzie, które 
krążyły po alejach Józefina, niosąc ratunek.

Wieczorem woda zaczęła opadać i poziom jej zni­
żył się dzisiaj rano o 1%.łokcia; aleje suche, park 
jeszcze zalany.

Straty znaczne, lecz wysokość ich nie da się do­
tychczas oznaczyć.

Kilkadziesiąt rodzin znajduje się bez dachu.
Fabryka haftów Frenkla, w której pracuje około 

200 ludzi, stoi dzisiaj bezczynna.
W gmachu sądu okręgowego zalane mieszkanie 

prokuratora; most za sądem zniesiony; stajnie hu­
zarskie na Rypinku zalane; oranżerja w parku i cie­
plarnie uszkodzone; wały poprzerywane w kilku 
miejscach; przy ratowaniu zwierzyńca sarnika za­
brała woda i rozbiła go o most.

Dzisiaj cały dzień temperatura niżej zera. R.

Wiedeń 14-go marca. (Tel. pr. Kur). W'.) —• 
Lundenburg stanowi jedno olbrzymie jezioro. Domy 
zapadają się. Ludzi, pozbawionych mieszkania, lo­
kują w szkołach i urzędach.

tf^iedeń 14 go marca. (Tel. pr. Kur. War.) — 
Wiadomości z Węgier o wylewach coraz groźniej­
sze. Koieje, mosty i wały poprzerywane w całym 
krajUc

ZE ŚWIATA.
X Z Krakowa donosi nasz korespondent pod dniem 

13-ym b. m.: Piękne plantacje krakowskie ozdobione zo­
staną z wiosną licznemi biustami bohaterów z dziejowej 
naszej przeszłości. Stanie się to kosztem dra Jordana, 
członka rady miejskiej, któremu miasto zawdzięcza już 
dwie piękne, ustawione również na plantacjach, grupy: 
„Grażyny” według Mickiewicza i „Lilii Wenedy” Sło­
wackiego. Obie grupy, jak również biusty, wykonywa 
jeden z młodych utalentowanych artystów-rzeźbiarzy, 
p. Dauu.—Rolę opatrzności względem krakowskich ar- 
tystów-malarzy spełnia, jak mnie informują, Ignacy hr. 
Milewski z Wilna. W ciężkich czasacli p. M. poczynił 
zamówienia na obrazy na sumę do kilkunastu tysięcy 
złr., a odrazu nabył od kilku malarzy prace za zna­
czne kwoty. Jeden z młodszych zdolnych artystów 
kosztem hr. M. ma być wysłany za granicę dla dalsze 
go kształcenia się w zawodzie.—Prezes akademji umie­
jętności, dr. Majer, w 80-tą rocznicę urodzin otrzymał 
wyrazy serdecznej czci, jaką jest otoczony, od człon­
ków akademji, profesorów uniwersytetu, Towarzystwa 
lekarskiego i grona obywateli. W tych dniach rząd za­
twierdził dra Majera na stanowisku prezesa akademji 
na dalsze trzy lata.

X Kardynał Czacki. Z prywatnego listu z Rzymu 
z d. 9-go b. m. przytaczamy następny ustęp: Wczoraj, 
około godz. 5-ej po południu, umarł nagłą i niespodzie­
waną śmiercią kardynał Włodzimierz Świnka Czacki, 
urodzony w Porycku d. 16 go kwietnia r. 1834 go, 
a obdarzony purpurą przez Leona XIII-go po nuncjatu­
rze paryskiej d. 25-go września r. 1882-go. Był to te­
dy jeden z najmłodszych członków św. kolegjum. Se­
kretarz, wchodząc do jego gabinetu w pałacu Balestra, 
niegdyś Savorellich, na placu Santi-Apostoli, znalazł go 
bez życia, leżącego na podłodze, obok biurka, naktórem 
pisał. Nie tak nagłego końca nie zapowiadało, albo­
wiem ks. Czacki, wielce zawsze chorowity, miał sie sto­
sunkowo dobrze i rano tylko uskarżał się na ból w bo­
ku. Wracam w tej chwili z pałacu Balestra, gdzie 
chciałem po raz ostatni widzieć kardynała Czackiego na 
śmiertelnej pościeli. Nad łóżkiem jego, przy którem 
palą się cztery wielkie gromnice, wisi krucyfiks ze sło­
niowej kości na czarnem tle. Ciało odziane jest w czar­
ną codzienną sutannę z ezerwonemi guzikami, której 
wierzch przyodziano w koronkową komżę. Na głowie 
ma czerwony kardynalski biret. Twarz ks. Czackiego, 
niepiękna i pełna nerwowych drgań za życia, wyspo- 
kojniała po śmierci. Ciało przeniesione będzie jutro do 
parafjaluego kościoła Santi Apostoli, gdzie we wtorek 
odbędzie się uroczyste nabożeństwo żałobne.

— Sprostowanie. — W sprawozdaniu miesięcznem biura 
nędzy wyjątkowej, zamieszczonem w wczorajszym 73-im nu­
merze Kurjera, zamiast: H. T. rs. 10, powinno być rs. 100, co 
się niniejszem prostuje.

JW li «» I «» II.
f Ś. p. Michalina z Kuleszów Łukowska, wdowa po e- 

merycie i urzędniku warszawskiego Towarzystwa ubezpie­
czeń od ognia, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzona św. 
sakramentami, przeniosła się do wieczności dnia 13-go mar­
ca 1888 r., przeżywszy lat 66. Pozostała rodzina zaprasza 
przyjaciół i znajomych zmarłej na żałobne nabożeństwo od­
być się mające w kościele Panny Marji na Nowem Mieście 
w dniu 16-yra marca, o godzinie 9-ej zrana, oraz na wypro­
wadzenie zwłok tegoż dnia i z tegoż kościoła, o godzinie 
4-ej po południu na cmentarz powązkowski. —852

j- Ś. p. Anna Lutyńska, zmarła w dniu 14-ym marca 
1888 r., po krótkich lecz ciężkich cierpieniach. W nieutulo­
nym smutku pozostały brat z żoną i dziećmi zaprasza kre­

wnych, przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo od­
być się mające w kościele na Pradze, o godzinie 9-ej zrana, 
w dniu 16-ym marca, to jest w piątek, oraz na wyprowadze­
nie zwłok tegoż dnia i z tegoż kościoła, o godzinie 5-ej po 
południu. Oddzielne zaproszenia rozsyłane nie będą. 2—851 

t Ś. p. Miecio Kordowski, syn urzędnika drogi żelaznej 
warszawsko-wiedeńskiej, powiększył grono aniołków dnia 
13-go marca r. b., przeżywszy miesięcy 5. Pozostały w smu­
tku ojciec z rodzeństwem, zapraszają krewnych życzliwych 
i znajomych mi .wyprowadzenie zwłok w dniu 15-ym marca, 
o godzinie 4-ej po południu, z domu przy ulicy Miedzianej 
% 7, na cmentarz powązkowski. —854

j- Ś. p. Kazimierz Filleborn, b. astysta dramatyczny, o- 
patrzony św. sakramentami, przeniósł się do wieczności 
w dniu 12-ym marca 1888 roku, przeżywszy lat 33. Pozo­
stała żona wraz z dziećmi zaprasza krewnych, przyjaciół, zna­
jomych i kolegów zmarłego na żałobne nabożeństwo odbyć 
się mające w kościele Przemienienia Pańskiego przy ulicy 
Miodowej dnia 15-go marca, to jest we czwartek, o godzi­
nie 10-ej i pół zrana, a następnie na wyprowadzenie zwłok 
w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godzinie 5-ej po połu­
dniu na cmentarz powązkowski. —846—

j- Ś. p. Władysław Kępiński, syn obywatela m. War­
szawy, przeżywszy lat 20, po długiej i ciężkiej chorobie, o- 
patrzony św. sakramentami, zmarł dnia 12-go marca 18881. 
W smutku pozostali rodzice i rodzeństwo zapraszają kre­
wnych, przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo, od­
być się mające we czwartek, to jest dnia 15-go marca, o 
godzinie 10-ej i pół zrana, w kościele św. Antoniego (po- 
reformackim) przy ul. Senatorskiej i na wyprowadzenie zwłok 
w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godzinie 4-ej po połu­
dniu na cmentarz powązkowski. —826
f Ś. p. Adam Eohuszewicz, rzeczywisty radca stauu, 

kawaler orderów, b. inspektor inżenierów na Kaukazie, 
przeniósł się do wieczności w dniu 11-ym marca r. b., prze­
żywszy lat 66. Pogrążone w głębokim smutku synowice za­
praszają krewnych, przyjaciół, kolegów i znajomych na ża­
łobne nabożeństwo do kościoła Wszystkich Świętych na 
Grzybowie we czwartek, to jest dnia 15-go marca, o godzi­
nie 10-ej zrana, a następnie na wyprowadzenia zwłok tegoż 
dnia i z tegoż kościoła, o godzinie 3-ej po południu na 
cmentarz powązkowski Osobne zaproszenia rozsyłane nie 
będą. 2—822—

f Ś. p. Helena z Malczów Łuszczewska, po krótkich 
cierpieniach, zakończyła życie w dniu 12-ym marca 1888 r., 
przeżywszy lat 50. W ciężkim smutku pogrążony mąż, sy-. 
nowie i bracia zmarłej zapraszają krewnych, przyjaciół i zna­
jomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 15-ym marca, t. j_ 
we czwartek, o godzinie 4-ej po południu z gmachu ToJ 
warzystwa kredytowego ziemskiego na cmentarz powązkow” 
ski odbyć się mające. Osobne zaproszenia rozsyłane nie 
będą. —824—
t Ś. p. Krystian Frydrych Flechsyg, b. majster piekar­

ski, obywatel miasta Warszawy, po długich cierpieniach za­
snął w Bogu dnia 12-go marca 1888 roku przeżywszy lat 
72. Pogrążona w głębokim smutku żona zaprasza kre­
wnych, przyjaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok 
z kaplicy ewangelicko-augsburskiej przy ulicy Mylnej 
w dniu 15-ym marca r. b., to jest wo czwartek, o godzinie 
2-ej po południu na cmentarz tegoż wyznania odbyć się 
mające. 2—832—
f Dnia 15-go marca r. b., to jest we czwartek, jako w dwu­

dziestą trzecią rocznicę śmierci ś. p. Doroty z Czechowskich 
Lipińskiej, odbędzie się nabożeństwo żałobne w kościele na 
Powązkach, o godzinie 10-ej zrana, na które pozostała cór­
ka i zięć zapraszają uprzejmie krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. —840—

-p W dniu 16 marca, tj. w piątek, o godzinie 10 i pół rano, 
w kaplicy Pana Jezusa w kościele św. Józefa Oblubieńca 
(po-karmelickim) na Krakowskiera-Przedmieściu, odprawio­
ne zostanie nabożeństwo za duszę ś. p. Szymona Meyszto­
wicza, zmarłego dnia 10-go marca, na które siostra zapra­
sza krewnych, przyjaciół i znajomych. 2—269

-j- W piątek, to jest dnia 16-go marca r. b. odprawiona zo­
stanie msza żałobna w górnym kościele św. Krzyża, o godzi­
nie 9-ej i pół zrana, jako w pierwszą bolesną rocznicę 
śmierci ś. p. Emanuela Kani, na którą to pozostała żona i 
dzieci zapraszają krewnych, przyjaciół, kolegów i uczenuice 
zmarłego. —287—

j- W piątek, to jest dnia 16 go marca r. b., odbędzie się 
w kościele Wszystkich Świętych na Grzybowie, o godzinie 
10-ej zrana, za dusze ś. p. Józefa Paczóskiego ojca, ś. p. 
Józefa Paczóskiego syna i ś. p. Józefa Szadkowskiego 
zięcia, nabożeństwo żałobne, na które pozostałe wdowy zapra­
szają przyjaciół i znajomych. —845

-j- Za spokój duszy ś. p. Jana Nepomucena Brzezińskie­
go, odprawioną będzie msza święta w kościele Przemienie­
nia Pańskiego przy ulicy Miodowej, dnia 15-go marca r. b., 
to jest we czwartek, o godzinie lO-ej zrami, na którą to 
pozostała żoua zaprasza krewnych i życzliwych pamięci 
zmarłego. —843—

Z DZIENNIKÓW RUSSKICH.

Prasa russka powraca stopniowo do kwestyj bie­
żących, dając im tylko za poci kład ostatnie wypad­
ki berlińskie. Najbliższą, oczywiście, kwestją jest 
ułożenie się stosunków rnssko-uiemieckicb.

Petersb. wied., przytoczywszy szczegół, iż cesarz 
“Wilhelm w przeddzień śmierci jeszcze myślał o prze­
sianiu swych życzeń Najjaśniejszemu Panu, powia­
dają:

„Tego monarchy, który swą osobistą interwencją ty­
le razy ocalał przyjaźń russko niemiecką w tych wy­
padkach, kiedy silne wpływy starały się skierować po- 

j litykę niemiecką w innym kierunku—tego monarchy już 
nie ma. Siła, która ożywiała politykę cesarstwa nie­
mieckiego i sama ożywiona była ciepłą sympatją dt 
Rosji i rządu russkie'<>, już więcej nie działa. Zastąpi 
ją polityka, że tak powiemy, zmaterjalizowana, gra pra 
ktycznych wyrachować i kombinacyj. Miejmy jednak 
nadzieję, iż wobec tego nowego zwrotu, kierownicy ludt 

i niemieckiego pozostaną wierni testamentowi polityczne
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mu tego, który pod opieką przyjaźni russkiej podniósł 
do niezwykłej potęgi skromne Prusy i stworzył cesar­
stwo niemieckie.”

Now. wr. streszcza wrażenie, jakie zrobiła śmierć 
cesarza Wilhelma za granicą i wysnuwa ztąd pro­
gnostyki dla kwestji bułgarskiej, której rozwiązanie 
chwilowo uległo zwłoce:

„O ile można wnioskować z wiadomości, nadesłanych 
z Wiednia, niezbyt tam liczą na to, aby zmiana rządu 
w Niemczech mogła wpłynąć na politykę bułgarską ga­
binetu berlińskiego w duchu pomyślnym dla dążeń anti- 
russkich. Krążą nawet wieści, iż gabinet wiedeński 
gotów jest przyjąć udział „w usiłowaniach dyploma­
cji”—innemi słowy, że gabinet uważa za stosowne przy­
łączyć się do kroku dyplomatycznego, uczynionego 
W Konstantynopolu przez Rosję, Niemcy i Francję.

„W Peszcie przeciwnie, jak gdyby ożywiła się na­
dzieja, że przy cesarzu Fryderyku IILim polityka rzą­
du niemieckiego w kwestji bułgarskiej stanie się mniej 
pomyślną dla Rosji i że będzie można ocalić ukochane­
go przez madziarów samozwańca koburskiego od ocze­
kującego go losu. Węgrzy już trjumlują, lub udają 
przynajmniej trjumf w tym celu, aby podtrzymać w Wie­
dniu nastrój pomyślny dla księcia Ferdynanda.”

O Anglji i Włochach tak mówią Petersb. tried.-.
jL Anglji nie ma dotychczas żadnych charaktery­

stycznych wiadomości i temu dziwić się nie można. Mi- 
nisterjum Salisbury’ego nie może zatrzymać się przy 
jakimkolwiek programie, dopóki nie wyjaśni się kwe- 
stja, czy cesarzowa Wiktorja będzie lub nie będzie 
przyjmowała udziału w rządach cesarstwa niemieckiego. 
Gabinet londyński znajduje się w zupełnej niewia- 
domości i nic mu też nie pozostaje, jak oczekiwać wy­
padków.

„To samo można powiedzieć o rządzie włoskim lub 
przynajmniej o jego widokach na kwestję bułgarską. 
Dla Kwirynału jednak kwestja przedstawia się nieco 
inaczej, niż dla Wiednia i Londynu, ponieważ rząd wło­
ski, ceniący przedewszystkiem przyjaźń niemiecką, nie 
będzie się zastanawiał ani chwili, jeżeli zobaczy, że 
ofiarą, zrobioną z księcia Ferdynanda, może okupić za­
dowolenie Berlina.”

Grażdanin w artykule wstępnym porusza kwestję, 
jaka powinna być zasada wzajemnych stosunków 
russko-niemieekich.

„Głównem życzeniem Rosji jest zerwać z tym stanem 
rzeczy, który, rujnując nieustannie obadwa państwa, 
podlewa oliwy do ognia wzajemnych podejrzeń i gotuje 
na przyszłość potoki krwi oraz huragany nieszczęść, 

osja, dl* •doprowadzenia do porządku własnych spraw 
ewnętrznych, potrzebuje pokoju z Niemcami; Niemcy 

2e s*ej strony, aby ugruntować nowy swój gmach i nie 
zależeć od wypadków, potrzebują również pokoju 
z Rosją. ’
. „Lecz obadwa państwa potrzebują pokoju trwałego 
i uczciwego. Rosja nie jest zadowolona z pokoju, ja­
kiego używała. Pokój ten przeszkadzał tylko dwom 
armjom zetrzeć się Da polu bitwy, lecz nie przeszka­
dzał Rosji i Niemcom prowadzić uporczywej walki na 
innych polach żyeia społecznego. Niedowierzanie wzglę­
dem polityki Europy stało się niemal uprzedzeniem 
w społeczeństwie russkiem.”

TELEGKAMY
„KURJEliA WARSZAWSKIEGO”.

Petersburg 14-go marca. (7W. Aj.póln.y- 
^czoraj, o godzinie 2 i pół po południu, pociągiem 
Nadzwyczajnym wyjechali do Berlina: J. C. W. Ce 
sarzewicz Następca Tronu, oraz Wielcy Książęta 
Nikołaj Mikołajewiez starszy i Michał Mikołaje- 
^icz. W świcie znajduje się jenerał-adjutant, Sza- 
chowski, jenerał-major, br. Friedriks, i fligel-adju- 
tanci: ks. Oboleński i Benkensdorf.

NlosliWil 14-go marca. (7W. Ajencji póln.) — ! 
^ziś sąd okręgowy ogłosił rezolucję w sprawie G. 
v°n Derwiza z zarządem towarzystwa kolei kursko- 
kijowskiej. Sąd postanowił zobowiązać kolej do 
Wrócenia v. Derwizowi oraz kolei moskiewsko-ria- 
^ńskiej przyjętą za pokwitowaniem z r. 1882-go 
Su>nę 1,287,908 rs. 51 kop. z kuponami do 1888-go 
t-i wyegzekwować od zarządu kolei 147,906 rs., 
stanowiących wartość 207 iu akcyj kolei moskiew- 
®ko-riazańskiej, wraz z procentami po 6°/0 aż do 
^uia spłaty; uznać posiadanie tych akcyj przez za- 
lz-ąd kolei kursko-kijowskiej za niesłuszne i wye­
gzekwować 37.443 rs., stanowiące 3°/o wynagrodze- 
N>e; co się tyczy akcji wzajemnej ko’ei kijowsko- kur- 
®kiej przeciw v. Derwizowi o sumę 501,407 rs. 51 i 

°p., sąd odrzucił ją i skazał zarząd kolei na ; 
koszta. Pierwszy punkt wyroku ulega zabezpie- 1 
czeniu.

Wiedeń 14-go marca. {Tel. Aj. póln.)—W Wie­
ner Ztg. ogłoszone zostało pismo ks. Bismarka do 
hr. Kalnoky’ego, w którem ten dziękuje za współ­
czucie, okazane Niemcom wobec ich straty, i powia­
da, że współczucie to świadczy o nierozerwalności 
węzłów, łączących obydwa państwa. Hr. Kalnoky 
odpowiedział w tymże samym serdecznym tonie.

Wiedeń 14-go marca. {Tel. pry w. K. IP.)— 
Komisja izby deputowanych uchwaliła na żądanie 
prokuratorji wydać dep. Schoeuerera sądowi (z po­
wodu pijanego napadu na redakcję Neues Wiener 
Tagblatl; przyp. red.).

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
Ceremonjał pogrzebu dotąd nieułożony. W spra­
wie złożenia przysięgi królewskiej w sejmie pru­
skim toczą się rokowania pomiędzy ks. Bismarkiem 
i prezesami izb sejmowych. Prawdopodobnie przy­
sięga zostanie wysłaną na piśmie, może z dodaniem 
obietnicy, że później złożoną będzie osobiście.

.Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. II’.)— 
Cesarz wyraził szczególne zadowolenie z tego, że i 
russki Następca tronu przybywa na pogrzeb cesarza 
Wilhelma.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. K. Warsz.)— 
Według przybliżonych obliczeń, już 100,000 osób 
przybyło do Berlina na pogrzeb cesarski. Mnóstwo 
pojawiło się żałobnych pamiątek. Trybuny wzno­
szą na ulicach.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. W’.) — 
Natłok publiczności przy zwłokach dzisiaj jeszcze 
większy, niż wczoraj. Pomimo dotkliwego mrozu, 
tysiące otaczają od świtu katedrę. Cała rozporzą- 
dzalna siła policyjna wraz z odkomenderowanem ku 
temu wojskiem stara się utrzymać porządek. Mimo 
tego wydarzają się ciągłe zamieszki; publiczność 
zniecierpliwiona utrudnieniem swobodnej komuni­
kacji.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. FP.) — 
Dr. Mackenzie zaprotestował przeciw osobistemu u- 
działowi cesarza Fryderyka w pogrzebie. Po po­
grzebie i załatwieniu ważnych czynności państwo­
wych, o ile nastąpi przyjaźni ej sza pogoda, cesarz 
przeniesie się na dłuższy pobyt do Wiesbadenu. 
Przeziębienie byłoby zabójczem.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
Manifest cesarza Fryderyka wywołał w całych 
Niemczech sympatyczne echo. Szczególnie dobre 
sprawił wrażenie ustęp o telerancji religji. Pietyści 
z obozu Stoeckera starają się nie rozumieć doniosło­
ści tego ustępu.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. W.) — 
Cesarz przyjmował wczoraj deputacje milcząco. Le­
karze zabronili mu surowo wychodzić. Nie ulega 
przeto wątpliwości, że cesarz Fryderyk nie będzie 
obecnym na pogrzebie cesarza Wilhelma.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. K. W.) — 
Wczorajsze przyjęcie przez cesarza deputacji mia­
sta Berlina odbyło się w sposób następujący. Nad- 
burmistrz Forkenbech odczytał adres. Cesarz Fry­
deryk wysłuchał go z głębokiem wzruszeniem, po- 
czem oddał nadburmistrzowi własnoręcznie skreślo­
ną odpowiedź, polecając mu odczytanie jej. Odpo­
wiedź cesarska opiewa: „Ponieważ nie odzyskałem 
dotąd, niestety, zupełnej swobody w użyciu głosu, 
zmuszony jestem w ten sposób wyrazić wam po­
dziękowanie za współczucie, które mi niosą mie- 
mieszkańcy Berlina.” Następnie wspomina cesarz 
o stracie ojca i wyraża radość swoją z rozkwitu 
stolicy, który zamierza najgorliwiej popierać.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
Cesarz Fryderyk przechadzał się wczoraj w towa­
rzystwie dra Mackenziego pod arkadami zamku 
charlottenburskiego. Jest on niepocieszony z po­
wodu, że choroba nie pozwala mu pożegnać osobi­
ście zwłok ojca. Ustąpił on w tej mierze tylko ka­
tegorycznym przedstawieniom lekarzy i zaklęciom 
cesarzowej Wiktorji.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
Naczelny nadzór lekarski nad cesarzem sprawuje 
nadal dr. Morell Mackenzie, w towarzystwie do­

ktorów Krausego, Hovel la i Wegnera. Doktorowie 
Bergmann i Bramami ustąpili z grona lekarzy ordy* 
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nującycb. Ponieważ stan cesarza w ostatnich cza­
sach nie budzi żadnych obaw, Mackenzie ma nieba­
wem odjechać do Anglji.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. W’.) — 
Zakaz udzielania przez lekarzy prywatnych wiado­
mości o zdrowiu cesarza, wydany przed dwoma ty­
godniami, został utrzymany w swej mocy.

Berlin 14-go marca. {Tel. pr. K. Warsz.) — 
Ruch na szesnastu wschodnich linjach kolei pruskich 
został wstrzymany z powodu zamieci śnieżnych.

Bukareszt 14-go marca. {Tel. pryw. K. 14.) — 
Do nowego gabinetu Bratiana wchodzą dawni mini­
strowie, z wyjątkiem Radu-Mihaja, Stateska i Stur- 
dzy. Po raz pierwszy weszli do gabinetu jenerał 
Barozzi (wojna), Giani (sprawiedliwość) i Dymitie- 
sku (oświata).

®ofja 14-go marca. (Tel. pryw. Kar. TF.) — 
Rząd tutejszy przywdział trzytygodniową żałobę po 
śmierci cesarza Wilhelma.

Berlin 14-go marca. {Tel. pryw. Kur. IF.) — 
Bilety banku russkiego 165.70 (wczoraj 165.20).— 
Bilety banku russkiego na dostawę 165.25 (wczoraj 
165.—)* ___________ _

ODPOWIEDZI REDAKCJI

— Panu Henrykowi Koźmińskiemu. — Z żądaniem o wyja 
śnienia racz się pan zwrócić do p. Józefa Przyborowskiegc, 
kustosza książnicy hr. Zamoyskich. On, jako specjalista, 
najlepiej ciekawość pańską zaspokoi.

— Panu S. L. — Na częste wypadki kradzieży zapewne 
zwróci uwagę władza policyjna i posterunek w biurze, wyda- 
jącem pakiety pieniężne, należycie obsadzi.

— Panu L. K.—W tych dniach.
— Brunetce w Lublinie.—Nie jesteśmy upoważnieni
— Handlowcowi.—Przywileje kończących kurs szkoły nie- 

dzielno-haudlowej i ukończenia trzech klas gimnazjalnych 
w służbie wojskowej należą do 4-ej kategorji, czyli skróco­
nego o rok terminu służby obowiązkowej.

— Prenumeratorowi. — Już starożytni powiedzieli: de mor- 
tuis aut bene aut nihil.

— Panu A. Now.— Czego bo nie wypisują! Domysły sz. 
pana są dobre: wszak podpisy wyraźne.

— Panu Wojciechowi Szostakowi. — Sz. pan jest w błędzie: 
za granicą istnieją także opłaty stemplowe, patenty, gildje, 
maiki i t. d., a podatki są nierównie większe. Przyczyna 
całkiem gdzieindziej spoczywa: w długach zagranicznych. 
Co się zaś tj czy podatku klasowego, ten nie wyrównałby ni­
gdy dochodom z opłat, przeciwko którym sz. pan powstaje.

— Prenumeratorowi z Kanonji.—Wymaganem jest świadec­
two dojrzałości, lub odpowiedni egzamin, zresztą zwykle 
dowody, jak we wszystkich zakładach naukowych.

— Panu Szymonowi Kan. — Ależ dosyć, dosyć!... Jednym 
zamało, dla drugich zawiele.

— Litwince w Wilnie.— Ani słowa: racja, i tylko przyznać 
musimy—nostra culpa.

Warszawa H~go marca.
Dobre usposobienie giełdy berlińskiej wpłynęło na 

osłabienie tendencji naszego rynku. Przy szacowaniach
165.25 i 165 w płaceniu, równych 60.50 i 60.60 bea 
kosztów, rozpoczęliśmy obroty kursem 60.60 i zniżyli­
śmy tę cenę do 60.40, wywołując różnice 20 kop. dziś 
i 40 kop. przy porównaniu wczorajszego kursu końco­
wego. Dostawy trzymiesięczne robiono po 60.62 */2.

W obcych walutach obroty średnie, lecz żwawe, po­
daż przemagała popyt.

Berlin krótki ofiarowano po 60.75, płacono po 60.6C 
i stopniowo obniżono ten kurs do 60.40.

Krótkie pruskie po 60.05 kupowano.
Londynem krótkim obracano po 12.24*/, do 12.23, 

przy żądaniu 12.28.
Paryż krótki sprzedano po 48.70, żądając 48.8772.
Wiedeń krótki w zaofiarowaniu 97.35, kupowano pc 

97.10, 97, 96.95 i 96.90.
W papierach ruch znaczny, przy dążności zwyżko 

wej, wywołanej wysokiemi notowaniami petersbur 
skiemi.

Listy likwidacyjne 89 i 88.75 w żądaniu, według 
wielkości odcinków.

Wschodnie pożyczki ofiarowano po 98.50 I em. i 94 
II i III em.; zrobiono kilka tysięcy II em. po 97.75.

Pożyczki premjowe I-ej emisji kupowano po 264.
Nowej pożyczki 4% zabrano kilkadziesiąt tysięcy p»

82.25 i 82.15, przy żądaniu 82.50.
Listy zastawne ziemskie w zaofiarowaniu polOO.lt 

I ser. i 99.15 cztery następne serje. Oddano I ser. kilka 
tysięcy po 99.90 i 100, a V ser. kilkadziesiąt tysięcy 
po 98.90, 98.95 i 99. .

Listy zastawne m. Warszawy starano się
98, 97.50, 97.40 i 97.20, według serji; nabyto kilka ty. 
sięcy IV serji po 97.25 i V po 97-10- ,. .

Dziś, z powodu uroczystego św.ęta dworskiego, noto­
wania urzędowego, a zatem i ceduły nie będzie.

Godzina 12- Usposobienie wyczekujące, słabe. Kun 
60 40 za krótki Berlin w zaofiarowaniu.

łhft
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Targ Witkowskiego.
Pomimo nieco większych dowozów, usposobienie dzisiej­

szego targu było mocno przy cenach stałych. Obroty łatwo 
dochodzą do skutku. Dowozy pszenicy wynosiły około 300 
korzy, w różnych gatunkach. Za wyborowo ziarno płacono 
6.75, 6.80, 6.85 do 6.95, białą, nabywano po 6.45 do 6.60, pstrą 
po 5.95. Żyta wystawiono im sprzedaż około 400 korny, wy­
borowe ziarno sprzedawano po 3.75, 3,85 do 4 rs., średnio po 
3.45. 30 korcy jęczmienie,.sprzedano po 3.75. Usposobienie dla 
owsa mocne. Dowieziono około 300 korcy sprzedawano we­
dle gatunku po 2.25, 2.30, 2.40, 2.45 do 2.70. Siana i słomy nie 
było. id .

Cyrk Alberta Schumana,
liii Wiśliie Fmflstatdeaie.

Wy stęp gościnny Karola Abs, słynnego herkule­
sa, atlety i zapaśnika, najsilniejszego człowieka w 
świeeie.

Początek o godzinie 8 ej wieczór. (258)

Bliższe szczegóły w Aptece JE. ISkrsgńskie» 
go w Tarłowie przez Ożarów. (829)

— Pełnej krwi klaczka kasztanowata
dwuletnia po Markusie i Gizelli do sprzedania. 
Mazowiecka 1. (849)

Jest do sprzedania częściowo lub ryczałtowo

— klaczy kasztanowatych i
walach g Iliady sprowadzone ze wsi do sprze­
dania Mazowiecka 1. (848)
awnuu. s^.sa^b^o!vuui^x^;rza..JKe^7-usisuwM«a2s«sfcustt»antaita»MsmanK»ws»itusjataaHaKM«iMBWM»MMii»uMtsatf»

zdatnych do jedzenia, bardzo dobrych. Odległość 
od kolei warszawsko-petersburskiej, stacja Łochów 
wiorst 14 po szosie. Wiadomość na miejscu przez 
Łochów w Paplinie. Łatwość furmanek na żądanie.

drogi żelaznej nadwiślańskiej
Powtarzające się zawieje śnieżne na drodze nad­

wiślańskiej i sąsiednich spowodowały wstrzymanie 
I ruchu i wysyłkę towarów w komunikacjach z dro- 
I ganii żelaznemi marienbursko-mlawską i iwangro- 

dzko-dąbrowską poczynając od 20 lutego (3 marca) 
z południowo-zachoduiemi zaś cd 21 lutego (4 mar­
ca) r. b.

Wskutek tego zarząd drogi nadwiślańskiej na 
mocy §4 Ogólnej Ustawy i dodatkowych Minister- 
jalnyćh przepisów, podaje do wiadomości osób inte­
resowanych, że nie przyjmuje odpowiedzialności za 
terminową dostawę przyjętych już towarów a nadto 
w wymienionych wyżej komunikacjach zawiesza 
przyjmowanie towarów aż do następnego zawiado­
mienia. (270)

KORESPONDENCJA PRYWATNA.

— Dr «J. Iśiukowski osiadł w Zgierzu.
(842)

IKWSZA
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muaufardy, upraszamy Szanownych Konsumentów

Dyplom I-ej klasy.Medal srebrny.

MARYNAT i KONSERWÓW

w Warszawie, ulica Leszno Nr 4, 
wprost ulicy Rymarskiej.

Zaszczycona Nagrodą na Wystawie 
Hygienicznej w 1887 r.

Pierwsza Warszawska

831 Dr Giedrojć, lek. as. szpit. św. Łazarza. 
Nowy-Swiat nr 18*(róg Smolnej). Od 12—1 i 4—6.

iv Bolimowie, nu korzystnych wanuką® 
do sprzedania. Wiadomość u J. Kwietni0 
wieża, aptekarza w Kozienicach.

— Panu czy Pani (wołałbym Pani) A. Z. — „Mon 
coeur (est) plein de vous”. Pomimo woli nie mogę 
dodać co „mon coeur vous dit”, nie wiem bowiem 
z kim mam do czynienia. Pragnąłbym bliższego 
wyjaśnienia.—Meteor. (850)

— Narząd IŁasy Towarzystwa za- 
licekowo - wkładowego H’iddtskiego 
zawiadamia, że Zebranie Ogólne Członków Towa­
rzystwa odbędzie się w dniu 18-ym marca r. b. w 
lokalu kasy w Wiskitkach. (271)

towarów wy sortowany eh, oraz bielizny 
stołowej, białej i kolorowej, niżej ceny 

kosztu.
"Wyprzeda# trwać bęslzie od Czwartku dnia l£>**go 

Marca do Wtorku dnia 2JO t. ni. 325

przy ul. Miodowej Nr 1, w podwórzu na prawo.
ma zaszczyt podać do wiadomości Sz. Publiczności, iż dla wygody gości odwie­
dzających takową, powierzyła Bufet dobrze znanemu pśerwsąo- 
rzęduemn kuchmistrzowi, panu Stanisławowi Jkrzyza- 
novrskiemu. Z szacunkiem

M. Parzeiski i S ka.
Powołując się na powyższe ogłoszenie, mam zaszczyt przypomnieć się 

moim dawnym łaskawym gościom i donieść, iż staraniem mojem będzie bufet 
ten utrzymać na stopie pierwszorzędnej przy cenach najumiarkowańszych, PrzN" 
czem nadmieniam, że takowy zawsze zaopatrzony będzie we wszelkie zakąski 
i nowalje w doborowym gatunku i znacznym wyborze.

Licząc na poparcie moich usiłowań ze strony Szan. Publiczności, polecam 
się Jej łaskawej pamięci. Z szacunkiem

439r Stanisław Krzyżanowski.

dawniej Hoffmann, 
tuż przy dworcu. Poczta i urząd tej 
legraficzny obok. Powozy o każdej po- 
rzo wo dnie i w nocy. Dawniejszy hotel 
Hoffmanna, obecnie świeżo zupełnie i z ca­
łym, najnbwszym komfortem urządzony, 

przeszedł dnia 15 listopada
w moje posiadanie i mam zaszczyt poleci.0 
takowy jak najuprzejmiej Sz. Publiczności- 
Najstarsza using:;.—Wyśmienite jadło i na- 
poje.— Telefon do bezpłatnego użytku. Po­
koje włącznie z usługą i światłem pocz. o<l 
m. 1.50.—Służba hotelowa na każdy pociąg 

“ "S""' Herman Gelhorn.

W MAGAZYNIE BŁAWATNYM
W. KLECZYŃSKI EGO,

Krakowskie-Przecniieśde 64 (Resursa Obywatelska), 
cdbywać się będzie mj

422R
1 tu j i ] f o z s b u ] a s d b n bu i~S b m n

MASZYNY U0 SZYCIA I 
„SINGERA,"

■ Z FABRYKI
Towarzystwa Akcyjnego dawniej Seidel & Nanman | 

z czółenkiem bez nawlekania, lub pierścieniowem i przy­
rządem do obrabiania dziurek wykony wającym 1,500 

dziurek dziennie.
Zadatek mały, uplata tygodniowa 

po Ha. 1. 
Dwuletnia gwarancja.

x Do nabycia tylko w moim sklepie 

'przy ulicy Scaatorstej ft 22, róg BialaWiai 
363R ___ ri. FLoperski.

Z/ .WIADOMIENIE.

WARSZAWSKA WINIARŃ

Ma Święta Wielkanocne
Łj po cenach nigdzie niebywałych poleca 

Główny Skład fabryczny na Krakow- 
skiem-Przedmieńciu óa 62 nowy, w 

gmachu Dobroczynności,
a w byłym sklepie żyrardowskim,
Ha ©brusy białe i kolorowe po Rs. 1.10. 

Obrusy duże adamaszkowe na 6 osób 
g| po Rs. 1 kop. 25.

6 serwet adamaszkowych dużych, 
Rs. 1 kop. 10.

j Garnitur stołowy adamaszkowy, to 
jest: obrus duży i sześć serwet za 
Es. 2 kop. 35.

Obrusowe płótno adamaszkowe, 2 
i pół łok. szer. kop. 35.

Płótno na ścierki najtrwalsze, k. 15. 
Ręcznikowe płótno w paseczki k. 12. 
Maglowniki 5 łokci długości Bs. 1. 
6 ręczników adamaszkowych odpa- 

sowauych Rs. 1 kop. 90.
Sukno do prasowania bielizny 2 i pół 

łokcia szerokie kop. 85.
Kołdry wełniane puszystr Rs. 2.50. 
Kapy rypsowe na łóżka jedwabieni 

szyte Rs, 4.
Prześcieradła gotowe be:: szwu, 3 i 

pół łolc. długie, kop. 85.
Powłoczki gotowe krotonowe k.7ó. 

jĘj Wełniane materjały najnowsze i 
kg najmodniejsze, po cenach bardzo 

umiarkowanych.
O Korty, najnowsze i najświeższa dese- 
H nie, od !ł«. 1 zti łokieć.
# Płótna .jarut-’awskie ręcznej roboty, 

nu murnwir bli chowane, znane ze 
IgJ swej dobroci i trwałości.
S Chustki wełniane ciepłe, angorowe, 

duże, Rs. 3 kop. 50. 313

| Lokale fabryczne |
składająca się z sal jasnych, oj 

H trwale budowanych budynków |u 
H i podwórza w osobnych pose- )1

sjach są pożądane do wynaję- p 
M cia lub do kupna. Oferty upra­
li sza się składać w kantorze j?a 
K Kurjera pod B. W. 120. 308Wmy

ma zaszczyt polecić:

Skład Materjałów Aptecznych 
Wiktora Waligórskiego, 

ulica No wy-Świat Nr 38, w Warszawie. 402R

Essencja z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, najzupełniej 
czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą aniżeli hopahu 
t kubeba. Czyni niepotrzebuem używanie wszelkich szprycowań i w prze­
ciągu dui trzech ulecza wszelkie uajdolegliwsze i najwięcej zastarzałe 
rzeżączki, uie utrudzając żołądka i nie udzielając nieprzyjemnej woni 
urynie.

Skład w Paryżu, 8, ulica Vivienne i w głównych aptekach.
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, ctrzebai są zdolni czeladzią szewccy na 
"wszelką robotę. Elektoralna Ni 6. 4538 
F anny i uczennice potrzebne do fabryki 

kwiatów, binga 42. 537_____
t ,anny do nauki, oraz uzdolnione potrzebne 
£ do fabryki piór pod firmą A. H. Eger. — 
8 w i ę t o j e r.»ku 32.______________ 4546_____
! -a-any zdolne do staników potrzebne do 
(("pracowni Elizy. Nowy-Świat Jfe 54. 4561 
potrzebna spódniczarka do pracowni Ka- 
g roliny. Mazowiecka J6 2. 4571
S^anna kompletnie uzdolniona do krawiec- 
( ezyzny i uczennica potrzebne zaraz. Nie­
cała 12, m. 20. 4573

Potrzebna jest panna do sklepu. Adresy 
proszę składać w kantorze Kurjera War­
szawskiego pod W. Z. 4550

Potrzebny uczeń do rzeźbiarza na drze- 
| wie. Jerozolimska 37.__________ 4552
granny uzdolnione do staników i podręczne 
['To spódnic, potrzebne. Buchner. Senator­
ska 30. 4520
potrzebną jest zaraz zdolna upinaczka, 
g pensja miesięczna od 20 rs. i wyżej. Wia­
domość Podwale domu 6, pierwsze piętro 
z bramy._____________________ 4526_____
potrzebna panienka, posiadająca dobrze 
g fruucuzki i muzykę do uczennicy.
wa Ju 9, mieszkania 4. 4524

Potrzebna j est panna do krawiecezyzny 
na stale. Wiadomość ulica Nowolipie J6 3, 
a mieszkanie K. Pawlikowskiej. 4185

Potrzebna jest panna do spódnic zaraz. — 
Orla 5, mieszkania 16. 4427

Fanny potrzebne do pracowni kwiatów, 
podręczne i do nauki, jedna do wycinania.

Elektoralna Ni 30, m. 17. 4296

potrzebny człowiek sumienny do odbioru 
“ raaterjałów budowlanych. Wymagane 
świadectwa. Kaucja gotówką rs. 400. Chłod­
na Jfe 35, mieszkania 1. 4327

Potrzebne panny uzdolnione do pudełek.
Mostowa Ni 14, m. 4. 4317

Potrzebna zdolna panna do magazynu mód
Aleksandry Walkiewicz. Długa M 8. 4397

Potrzebna jest niańka niemka w średnim 
wieku do dwojga dzieci. Świętokrzyska

Jś 17, mieszkania 14. 4S00

Potrzebny jest energiczny i znający się 
nn sądownictwie rządca do dużej posesji 
na Nowej Pradze, ze świadectwami i kaucją 

w gotowiźnie lub publicznych papierach. -— 
Wiadomość przy ulicy Nowowielkiej ,V 5 
■siasinitiiia 4. 4220 * ’

operacyj

.1

fe.

—-

Towarzystwo Ubezpieczeń „Rossja”.
Zarząd ma zaszczyt podać do wiadomości powszechnej, że na zasadzie NAJWYŻEJ 

zatwierdzonej Ustawy i przepisów zatwierdzonych d. 20-go Lipca li87 r. przez p. Ministra 
Spraw Wewnętrznych. Towarzystwo „Rossja” wprowadziło obecnie do zakresu swych

UBEZPIECZENIA
od nieszczęśliwych wypadków.

Przez nowy ten rodzaj ubezpieczeń Towarzystwo „Rosja” poręcza w nieszczęśliwych 
wypadkach, jakim uledz może osoba ubezpieczona w cz;;s.e podróży, wycieczek, spa­
cerów, na polowaniach lub przy konnej jeżchaa, na wodzie, na lodzie, przy 
pożarach. eksplozjach i t. p., w ogó;a wszędzie, zarowno w domu jak i po 
za domem. ,

1. W razie śmierci ubezpieczonego — wypłatę kapitału spadkobiercom lub
osobie wskazanej. . , . .

2. W razie kalectwa lub niezdolności do pracy na całe życie — wypłatę dochodu 
dożywotniego (renty) osobie ubezpieczonej.

3. W razie czasowej niezdolności ubezpieczonego do pracy — wynagrodzenie 
dzienne na kurację i odszkodowanie zarobku.

Oprócz asekurowania osób pojedynczych, Towarzystwo ,Rossja” zawiera również 
zbiorowe (koilektywne) ubezpieczenia pracowników i robótni^ów w fabrykach, 
zakładach przemysłowych, przy budowlach, kolejach że znych i t. p. od 
nieszczęśliwych wypanków, mogących sjolkać icu przy wykonywaniu obowiązków swego 
zawodu. ... ....

Ubezpieczenia przyjmują i wszelkiego rodzaju wyjaśnienia udzielają się w biurze 
Larzadu w St. Petersburgu (Wielka Morska .V 13). Warszawskiej Jeneralnej Re­
prezentacji w Warszawie (Marszałkowska .V 144) oraz u Agentów Towarzystwa.

Broszury o ubezpieczeniach od nieszczęśliwych wypadków, wydają się i wy­
syłają na każue żądanie bezpłatnie^ 418R

QlpW»E.mOMEUfl.

p
■ MEDA1LLE 0'ABiiENŁ

ulica Długa Nr 5,
poleca: 500R

WINA KRYMSKIE, przez 
Urząd Lekarski jako naturalne i 

  czyste uznane, począwszy od kop.
J butelkę lub rs. 1.35 za garniec i wyżej.—Sprzedaż tychże odbywa się też 
i-i w Sklepach Stow. .Merkurego’ w Warszawie, Stowarz. Spożywcz. w Łodzi, u pp. 
ij Szumiliua w £. Frenkla w Piotrkowie, oraz w Fiłji własnej w Kaliszu.
Sj Zleceniu z prowincji wykonywamy z pośpiechem i zaliczeniem (Nachname). 442Ra

Skład Win
Braci Kempner

w WARSZAWIE,

Istniejąca od roku 1856
Parowa Fabryka Musztardy 

i SGHśflTZEB1,
Królewska 23 (19), znanej dobroci wyrób swój, sprze­
daje na garnce, kwaterki i słoiki i takowy poleca. 454R

ffl. otviimUon

i!

Nowy-Swiat Nr 32.
poleca wybór mebli gotowych, oraz g 
przyjmuje zamówienia tak na poje­
dyncze meble jak i cale urządzenia.

Magazyn Mebli I
IZ ZAKŁADEM TAFICERSKIM 

i Dekoracyjnym

wykonywa jak ..jdokładniej za małym 
opałem piecyki kuchenne, które nie 
pieką i wszelkie roboty po cenach 
przystępnych. 323

Wspólna Ni 33.
X Karpiński.

i-.

D0 CZYTELNI ““
Kazimiery Paszkowskiej 

Chmielu a 14, 
znowu przybyły najświeższe no­

wości w pięciu językach.

Blachę białą |
w najlepszym gatunku otrzymał

Ludwik Freider,g
Orla MTr 11 nowy

i takową sprzedaje najtaniej.
Dalsze transporty stale nadchodzić 03 

będą. 315R

PARISET, 
przy ulicy Nerwy-Świat Nr 41, 
wykończa podług Paryzkich 
Żurnali, — wsaelkie obstaiunki 
Sukien i Żakietów, jaknajakurat- 
niej i w krótkim czasie po możliwie 
nizldch cenach. — Próbki materjałów 
na żądanie wysyła pocztą. 322

OOOGOCOCOaCGCOOOOOOCO 

| Haft ręczny, g 8 8 Tylko w ciągu ki-ch dni. w prze- O 
jezdzie, są na sprzedanie hafty bia-Q 

§łe (w desenie paryzikie) na całe garni- fj 
tury pościelowe, również haftowane O 
gorsy dla dam i mężczyzn, chusteczki O 

O haftowane cudownie na prawdziwym Q 
fj batyście i webie, kolorowo hafty: Q 
0 poduszki, pantofle i t. p. Q
g Hotel Paryzki Nr. 7, § 
Q od 10-ej rano doj6-ej po południu. Q 8 Tamże potrzebne 'są panny uzdol- Q 

nione do haftu na! wyjazd paro mie- Q 
O sieczny za dobiera wynagrodzeniem. Q 
LOOOOOCOOSOOOOOCOOOCÓ

SKLEP
obszerny, z dwoma oknami wystawo- 
wemi, połączony w całość, z pięcioma 
salonami za tymże, w najcelniejszym 
punkcie na Krakourskiem-Przedmieściu 
do wynajęcia od 1-go Lipca r. b.— 
Adresy reflektujący zechcą złożyć 
w Biurze Ogłoszeń pp. Rajchmana & 
Frendlera, Senatorska Aa 26, pod lit. 
S. Al 100. 407R

MAGAZYN MÓD

■ /, ■ . "

KauHia i wycljowartie.

Biuro nauczycielskie Zaleski, Mazowiecka
,\( 16, na parterze. Angielka z patentem, 

poszukuje demi-piace lub lekcyj. 4444
, ona niemka potrzebna, pensja 6 rubli. 
uMiodowa 14, mieszkania 5.______ 4533

Bona niemka potrzebna, znająca szycie. 
__jświętokrzyzka A" 16, m. 16. 540_____

[’.rancuzka z Chantilly, inteligentne, wy- 
S soko muzykalna, z niemieckim, życzy miej­
sca w Warszawie. B.uro nauczycielskie 
«glinę), pasaż Roesiera.________ 4577

raucuzki dopiero przybyłe, żądają umie- 
•< szczeń. Krakowskie-Przedmieście 7. Biuro 
dąbrowskiej. 4429
I iemieckiego z konwersacją udzielam za 

TM upoważnieniem władzy. Marszałkowska 
120—7._________________ 4150
f^ary&anka udziela lekcyj francuskiej kon- 
» wersacji, dla dwóch lub trzech osób. Ul. 
2glna 17. ________________ 4494_____
Ł, oszukuje się osoby płci żeńskiej, chcącej 

udzielać lekcje języka niemieckiego, za 
Moeskanie, Źródłowa Jw 6. m. Ni 4. 4549 
Qtadent wyższych kursów filologji, udziela 
Mćlekcyj lub korepetycyj. Żurawia 3, u 
|^óża._______________________4568
Kanio muzyki, patent, konserwatorjum. 
g Złota 9, u gospodarza. 4530

Posady i prace.
gronom poszukuje zarządu większemi 

^dobrami lub administracji tu lub w Ce­
sarstwie, da zabezpieczenie hypoteczne. — 
Oferty pod adresem ,Rządca’ uprasza skła­
du Elektoralna Ni 6, w księgarni. 4369

Byty student uniwersytetu, prosi ojakie- 
bąuz zajęcie za mierne wynagrodzenie np. 
rządcy domu lub t. p. Oferty" W kantorze 

Kurjera pod Ft. M G 505
fi orzełany, przybyły z zagranicy, podej- 
gjmuje się poprawy wydatków w gorzel­
niach najnowszym sposobem. Złota 49. mie- 
Szkama 20. 3634

Lekarz potrzebny jest zaraz na prowincję.
Gubernja 1 powiat Grodzieński. M. Wielka 

Brzostowica, pensji rs. 200. Wiadomość na 
miejscu u aptekarza Strzyżewskiego. 4442 
tó-łody człowiek, który dotychczas Łył 
gflrządcą domu, znający się na sądowni­
ctwie, poszukuje posady rządcy domu lub 
pisarza u którego z panów adwokatów. Pi­
śmienne oferty proszę nadesłać do Libenbau- 
ma. Mila Ni 35, m, 5. 4,>60
fcdtaszynista posiadający kilkuletnią prn- 
I^Ktykę w Kraju i za granicą, poszukuje 
posady do młynów, tartaków itp., na żąda­
nie może przesłać kopję świadectw, włada 
językami, polskim, ruskim i niemieckim. — 
Oferty kantor Kurjera Warsz. pod .Maszy- 
nista”. __________4553_____
taję lody człowiek, żonaty, poszukuje zaję- 
|Vtcid, posiada język polski, niemiecki i po­
czątki ruskiego, pracował poprzednio w do­
mu ekspedycyjnym, następnie w interesie 
bankierskim jako pomocnik buchaltera. — 
Oferty proszę adresować T. K. Ulica Sienna 
N 17, m. 14, w oficynie. Tamże przepisuję 
ładnem i wyrobionem pismem,rysuję, kopju- 
ję podług życzenia.____________ 4525_____
tśsoba młoda i miła, poszukuje posady na 
tllwyjuzd, sklepowej, bufetowej, do zarządu 
domem. Oferty w kantorze tegoż pisma pod 
Z. S. 4527

Osoba z dobremi świadectwami, znająca 
krawiecczyznę, szycie na maszynie, go­
spodarstwo domowe, życzy przyjąć odpowie- 

dni obowiązek. Chłodna Ni 46, m. 3. 4523
Ootrzebna bieliźuiarka podręczna. Pańska 
FAy 94, m. 15. 538

p otrzebna jest panna uzdolniona do tna- 
If gazynu strojów damskich. Ulica Freta 
Ńś 12. 4536

Potrzebna niemka bona, znająca się na 
krawiecczyźnle. Bielańska )6 10, stróż 
wskaże. 4394
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Fotrzebne panny zupełnie zdatne do su­
kien. Nowy-świat 22, m, 16.______4422

(Potrzebnym jest korespondent do domu 
^handlowego na 2 hib 3 godziny dziennie, 
pięknie piszący, a który zna gruntownie ję­
zyki polski, russki, fraucnzki i niemiecki. 
Tylko osoby opatrzone pierwszorzędnemi 
świadectwami zechcą składać oferty wraz z 
warunkami pod lit. Z. X. w kantorze niniej­
szego pisma,_____________________ 4353
Potrzebna bona zaraz z dokładny znajo­

mością języka francnzkiego i nieco rus­
kiego. Wiadomość ulica Włodzimierska Ni 2, 
w magazynie wojskowym.__________ 4486
Potrzebną jest kucharka, umiejąca dosko­

nale gotować. Kilkuletnie dobre świade­
ctwa są koniecznie wymagalne. Wiadomość 
Aleja Ujazdowska 17, ni, 2.________ 534
Potrzebne są panny kompletnie uzdolnio­

ne i podręczne do staników zaraz, do pra­
cowni Marji. Krakowskie-Przedmieście Mi 7, 
mieszkania 5. 4470
Uotrzefcne są panny zupełnie zdatne do 
| staników i opinania spódnic, oraz podrę­
czne. Leszno Jft 60, m. 4. 4441
Iządca z kaucją 1,000 do 1,500 rs. poszu­

kiwany jest zaraz do samodzielnego za­
rządu majątku ziemskiego. Wiad. ul. Złota 
Nś 38, u p. Adolfa Kozickiego. 4483
Starsza panna potrzebna jest do przybie­

rania kapeluszy do m. Łodzi za dobrem 
wynagrodzeniem. Wiadomość Nowo-Sena- 
torska w składzie czapek p. Purytz. 4370
C taniczarek uzdolnionych potrzeba zaraz. 
U Marjańska 3, m. 1. 527
Dczeń potrzebny do cukierni. — Marszał­

kowska 117. 4586
Wdowa z Poznania poszukuje miejsca za 

gospodynię, albo do zarządu, może być u 
pojedynczej osoby. Oferty w kantorze Kur- 
jera pod lit. R. O, 4570_____
W letni młodzieniec z prowincji, skoń­

czywszy 4 klasy, poszukuje miejsca do 
sklepu kolonialnego. Wiadomość Zgoda J6 6 
mieszkania 2. 4565

Knpno i sprzedaż.
■ dres fabrycznego składu dywanów i cho- 
£ diuków Kiltynowicza ulica Mazowiecka 
16. Ceny najniższe. Wybór wielki. 171
Eardzo tanio: meble, szafy, łóżka, biblio­

teka, tualeta, kredens, krzesła, otomana. 
Szpitalna 5. 4432
g iurko staroświeckie machouiowe, do 
fi sprzedania. Świętrjerska X 19, pierwsze 
piętro. 4304
f ilet rekrucki ktoby miał do sprzedania 
Praczy się zgłosić na ulicę Leszno Ni 36 
do p. Augustynowicza. 4285
Co sprzedania biurko machoniowe męz- 

kie w dobiym stanie. Ogrodowa Ni 23, 
lewa oficyna, druga sień, na dole. 4562
E o sprzedania kilkanaście tysięcy obrę- 
|£czy leszczynowych, loco Warszawa lub 
Brześć. Wiadomość Slizka 50. m. 31. 4556
bolman wiosenny brązowy, obłożony plu­

szem najnowszego fasonu za rs. 10, do 
sprzedania z powodu żałoby. Złota 34, mie­
szkania 17. 4535
i o sprzedania książki starożytne histo- 
| ryczue i lekarskie. Wielka 45, mieszka­
nia ,V’ 8. 4543
F o sprzedania kasztany i akacje. Wiado- 
■irność w Mokotowie u rządcy Kielmana, 
Nil,______________________ 4179
Gwa łóżka orzechowe eleganckie,do sprze­

dania. Ulica Krucza J6 47. Wiadomość u 
stolarza. 4428

o sprzedania wozy, parokonny i poje- 
dynczy. Marszałkowska Nj 80, w składzie 

■węgli. 4297
f ywany perskie, angielskie i krajowe, dy­
gi waniki przed łóżka po 2 rs., serwety, por­
tiery, chodniki dywanowe, kokosowe, juto­
we od 12 kop. łokieć, wycieraczki, poleca fa- 
łryczny skład Kiltynowicza, Mazowiecka 16, 
dom Grosmana. Cenynizkie. 172
i ortepian Kralla bardzo dobry za rs. 230, 
It drugi Buccholtzars. 80. Solna 12, miesz­
kania 6. 4171
I ortepian z blatem metalowym za rs. 90, 
J sprzedaje. Kościelna Ni 17, m. 7. 4284
Fortepian Eberharta wiedeński, prawie 

nowy, do sprzedania. Nowy-świat Ni 52. 
Nowicki. 4522
garnitur mebli, łóżka, szafy, tualeta, 
Kjkredens, stół, krzesła, otomana,sofa. Świę- 
tokrzyzka 39, m. 2._____________4566_____
I upuje! fortepiany używane. Tamże re- 
if t eracie, strojenia przyjmuje. Mazowiec­
ka Ni 1, m. 15.______________ 4047
i repy i grenadizy jedwabnej czarnej łok- 
| ci 150, możeby Kto z panów kupców na­
był tanio. Hoża 5, m. 12. 4563

Kasa ogniotrwała paryzka najnowszej kon- 
strukcji, do sprzedania za przystępną ce- 

nę. Ulica Królewska Ni 45, m. 4.______4628
Kasy ogniotrwałe najtańsze i najlepsze u 

R. Bohtego, Nowy-świat 34. 425
BCeble za bezcen! Garnitur czarny orzecho- 
Hfewy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, 
kredens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szeslong, 
firanki. Róg Chmielnej Ni 37 i od ulicy Mar­
szałkowskiej M 108, m. 30. 3788
Keble tanio do sprzedania: łóżko macho- 

|uiowe, materac, 3 poduszki, stolik olszo­
wy z szufladka, stół muchoniowy 2 szuflady, 
umywalka żelazna z przyborem, dywanik 
przed łóżko. Marszałkowska 114, pierwsze 
piętro, front, u posługującego Aleksan­
drin__________________________ 515
Eg eble bardzo tanie! garnitur salonowy, 

krzesełka fantazyjne, kolumny, lustra, 
stoliczki urządzenie j adalni dębowe, otoma­
na, biurko, bibljoteka, garnitur gabinetowy, 
szafka lustrzana, szafy, lustra,tualeta, żardi- 
tierki. Marszałkowska 119, na dole, w dru­
giej bramie, mieszk. Ni 15. 4495
f', eble po zwiniętym magazynie: rozmaita 
t garnitury, otomany, szeslongi, szafy,kre­

densy i inne, za bezcen. Róg Nowego-Swiatu, 
dom Schlagero, wejścia z Wareckiej Ni 1, 
stróż wskaże. 4404
K.'eble tanio, garnitur czarny orzechowy, 

szafy, łóżka, biuro, otomana, komoda, 
garnitur gabinetowy. Mokotowska 59, przy 
placu św. Aleksandra, stróż wskaże. 3652 
S£eble używane rozmaite, tanio poleca za- 
|f|kład wyłącznie używanych przedmiotów, 
Maków. Solna 18. 4517 
£■' eble garnitury, szeslongi, otomany, 
||i szafy, lustra, i różne inne po niepra- 
ktykowauie nizkich cenach. Krakowskie- 
I rzedm. 10, m. 4. wprost św. Krzyża. 4576 
figebli dwa garnitury, szeslong, sofa dwa 
Jjjłóżka, niżej kosztu. Aleje Jerozolimskie 
N 33, u tapicera._____________ 4587____
Bleble z kilku pokojów do sprzedania z

Bpowodu wyjazdu. Elektoralna N 47, mie- 
szkania 4.____________________ 4540_____
H Raszyny Wilsona i Polaka Szmidta, ma-

Ijło używane, doskonale szyjące, do sprze­
dania po rs. 18. Marszałkowska 129, miesz. 
kania 13. 4585
Meble salonowe czarne, orzechowe, urzą­

dzenie jadalnego dębowe, oraz inne meble 
do sprzedania. Chmielna 35, mieszkania 18, 
drugi dom od ulicy Marszałkowskiej. 4584
E^ajiepsze i najtańsze proszki odwaniają- 
[§ce torfowe „Rąbień”. Sprzedaż hurtowa 
Krakowskie-Przedmieście Na 38, detaliczna 
Szeroka Freta N> 11. 4043

Owsa parę set pudów do sprzedania. Ulica 
Prosta 16 55. 4558

piękny zegar stołowy antique z repetycją. 
| Marszałkowska Ni 80, stróż wskaże. 4298
R, okryć wszelkich na meble wielki wybór! 
I Dywanów, kołder, serwet, chodników. Po­
mimo tak wielkiej zniżki rubla, ceny nie pod­
wyższone, w składzie głównym Giełżyńskie- 
go Piotra. Marszałkowska 137. 479

Potrzebna maszyna piekarska nowa lub 
używana. Wiadomość wraz z ceną. Pana­

siewicz Kutno. 4519

Sprzedaj ę mąkę na święta 000 wyborową 
6 kop. funt, Banacką i Krupczatkę 7 kop. 

Krucza N 31. Steink. 4368
fi zafa dębowa i komoda urzędowej roboty, 
ycena przystępna. Ulica Docra 17, miesz- 
kania 6,______________________ 4421_____
Stare obrazy, zegary, stół złocony, łóżko 

orzechowe do sprzedania. Krucza Ń 3, m.
1, od godz. 11—4. 4056
Ser szwajcarski krajowy, tłusty, wyboro­

wego smaku, tanio polecają. Ziembicki & 
Rodkiewicz, Królewska 49._________ 4564
Szafa dębowa rozbierana do sprzedania. — 

Nowy-Swiat Ni 52, stróż wskaże. 4348

Sprzedam tanio! biurko gdańskie stare i 
inne, obrazy. Leszno 39, m. 12. 4247

Tanio sprzedaje się fortepian fabryki Szre- 
dera, amerykan, różne meble, naczynia 

gospodarskie i bronzy. Skierniewice, dom 
Grzesiewicza.___________________4378
Wóz platforma na resorach, do sprzedania. 

Marszałkowska 114, u stróża. 453
W’ ielki zegar bronzowy złocony francuski, 

w stylu Ludwika XV-go i para wielkich 
kandelabrów do sprzedania. Stare Miasto 
Ni 40, pierwsze piętro, od frontu, od godzi­
ny 2—4. 4055
Za rs. 20 jest do sprzedania maszyna do 

szycia Wheler Wilsona, prawie nowa. —
Świętojańska 19, m. 4.___________ 4575
3 szafy sklepowe do sprzedania, z oszkle­

niem i szufladami. Wiadomość ulica Wło­
dzimierska Ni domu 2, w magazynie woj­
skowym. 4487

1 iiteresa Itnndl. f mnfątk.
Ajent handlowy, mający wyrobioną klien­

telę, poszukuje wspólnika lub wspólniczki 
z kapitałem do 10,000 rs. do interesu pewne­
go i korzystnego. Oferty proszę składać w 
kantorze Kurjera War, pod lit. A.B.X. 4541 
bufet na większej stacji kolei w Królestwie 

lub Cesarstwie kto ma do odstąpienia, 
niech raczy przysłać swą ofertę z wyszcze­
gólnieniem warunków do kantoru Kurjera 
Warsz. pod lit. A. S. 4337
Fi 'o odstąpienia przedsiębiorstwo pokojów 
li meblowanych. Włodzimierska 2. 4545
IR om kupię w szacunku 45 do 60 tysięcy 
y rubli. Życzący sprzedać zostawią opis i ce- 
nę w kantarze pod lit. W. T. M._____ 4531

EF o sprzedania pod Grodziskiem ziemi 
|mórg 12 pszennej, zdatne pod budowę le­

tnich mieszkań, lub też dla ogrodnika, w bar­
dzo pięknej miejscowości. Wiadomość Le­
szno 52. w fabryce bryczek.4419
Do sprzedania korzystna owocarnia, tyl­

ko z powodu braku rąk do pracy. Wiado­
mość Przejazd Ni 2, u p. Frydrycha. 4288 
Kawiarnia do sprzedania bardzo tania i 

dobra. Wiadomość w sklepiku, Przechod- 
ma X 8.______________________4437
Mleczarnia do sprzedania. Wiadomość 
F?t'Zielna 25.__________________ 4529
EUjagle do sprzedania. — Ulica Chmielna 
|f8 J«i 45.______________________ 4018
Pragnę kupić kilka włók ziemi w Króle­

stwie. Opis i cenę proszę przesłać Kijów. 
Poste-restante (do wostrebowania) pod lit. 
J. M. 74. 4443
Potrzebne 1,200 do 1,500 rs. do interesn

handlowego, gwarancja hypoteczna na 
majątku ziemskim. Oferty w kantorze Kur­
jera Warsz. pod lit. W. R. 4544
Lubli 10,000 częściowo lub całkowicie wy- 
llpożyczę na hypotekę miejską. Pośredni­
ctwo wyłączone. Nowogrodzka 24, mieszka- 
nia 5, od 4 do 5.________________ 4582
f klep wiktuałów do sprzedania. Ulica Zto- 
C ta Ni 33. 4410

Sklep spożywczy do sprzedania. Sienna 
róg Wielkiej Ni 7,_________ 4581_____

Sklep galanteryjno-niciarski do sprzeda­
nia, zdatny na inny proceder, urządzenie 

piękne, z towarem lub bez. Marszałkowska 
Jfe 141. „Aurora”.______________ 4579_____
f.klep spożywczy, bardzo tanio, zaraz do 
Łi sprzedania. Żelazna Ni 67._______ 541
Sklepik do odstąpienia w domu zajezdnym.

Nowolipki Ni 16. 4555
Sklep dystrybucyjno-galanteryjny z ob- 

szernem mieszkaniem, komorne tanie, z 
powodu słabości sprzedaje się zaraz za 
przystępną cenę. Chłodna J6 5.______4572
C klep wiktuałów z kawiarnią do odstąpie­
ni nia lub pojedynczo osoba za wypożycze­
nie rs. 50 znajdzie pomieszczenie. Aleksan- 
drja J6 2. 4559
Wiatrak do sprzedania na wsi lub wydzier- 

żawienia. Tamże do zbycia 300 korcy 
kartofli. Wiadomość bliższa Krucza M 48, 
lokalu 15. 4075

rs. 450 do odstąpienia sklep spożywczo- 
£,dystrybucyjny, dobrze procentujący. Wia­
domość w miejscu. Piękna M 42, róg Mar- 
szałkowskiej, obok gimnazjum.______4140
Z a rs. 180 do odstąpienia zaraz sklep ko- 

lonjalno-spożywczy. Chłodna 32. 4191
Zaraz sklepik wiktuałowy z powodu sła­

bości do odstąpienia. Wiadomość Nowe- 
Miasto 29. 4580
Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia 

„Ruski magazyn”, ulica Niecała Ni 2. — 
O warunkach dowiedzieć się można od 11 do 
1-ej i od 5 do 6 po południu, ulica Marszał- 
kowska N domu 78, m. 8.4398

f o n, i o.
Flo wynajęcia 6, 3 pokojów, dom po No- 

ę wo-Zielnej. Zielna 41._______ 3760_____
Dwa pokoje umeblowane z przedpokojem 

do wynajęcia zaraz. Krucza N 48, mie- 
szkania 16.___________________ 4341_____
Do wynajęcia zaraz, lub od 1 kwietnia 

r. b., w domu parterowym 6 pokojów, ele­
gancko urządzonych, z tarasem i małym 
ogródkiem, przedpokój, (dwa wejścia), ku­
chnia, pralnia, śpiżarnia, wygódki, stajnia, 
wozownia. Wilcza Ni 64. 4014
Do wynajęcia od 1 lipca r. b. mieszka­

nie eleganckie, złożone z ośmiu pokojów, 
przedpokoju i kuchni, z trzema wejściami, 
2 balkonami, gazem, wodociągiem i zlewem. 
Wiadomość przy ulicy Tłomackie M 13, mie- 
szkania 5.___________________ 4302_____
Od 8-go kwietnia dwa pokoje umeblowa­

ne. Jerozolimska Ni 82. 4551
poszukuje się lokalu na magazyn mebli 
I 6—8, pokojów, wśród miasta. Maków, 
Solna 18. 4583

Poszukuje się od 1 lipca w okolicach Ma­
zowieckiej, Nowego-światu i Chmielnej 

5-u lub 6-u pokojów z kuchnią, na parterze, 
od frontu, na zakład przemysłowo-artystj'- 
czny. Lokal ten może składać się z 2-ch 
obok siebie położonych mieszkań, byleby je­
dno z nich było frontowe. Oferty listowne 
przyjmie redakcja Gazety Rzemieślniczej, 
Nowy-Świat N: 29, róg Chmielnej. 4542 
potrzebny jest od lipca lokal elegancki, 
| złożony z 5-u dużych pokojów. Oferty pro- 
szę składać: Nowy-Świat Jś 16, m. 38. 4567
Pomieszczenie dia przyzwoitej osoby płci 

żeńskiej. Przejazd 9, m. 24. 4250
pokoje kawalerskie, na 1-m piętrze, od 
I frontu, z usługą, (mogą być i z meblami), 
od 1 Kwietnia do najęcia. Marszałkowska 114, 
u numerowego Aleksandra. 490
Piernikarnia zaraz do wynajęcia. Podwale

4, obok kolumny Zygmunta. 4002 
doszukujący mieszkania na dole, z cało- 
[ dziennem skromnem utrzymaniem, prosi 
o wiadomość pod adresem „Emeryt” w domu 
N 4, przy ulicy Ordynackiej, wprost cyrku, u 
odźwiernego.  4420
ękłsdy obszerne o ile możności z pomie- 
^Jszczeniem na kantor, potrzebne od lipca 
r. b. hib wcześniej. Oferty pod „L. 23” przyj- 
muje kantor Kur. Warsz." 4342
Sklep duży z wielką szybą wystawkową, że­

lazną ażurową zaluzją, posadzką terrako- 
tową, forsztowaniem drewnianem, 3-ma wej­
ściami, przyległym pokojem, jest do wyna­
jęcia od 1-go Lipca r. b. w nowo-wzniesio- 
nym domu przy ulicy Nowo-Senatorskiej 
Ni 4.______________________ 435________
Sklep z urządzeniem rzeźniczem i mieszka­

niem, jest do wynajęcia od 1 kwietnia. No- 
we-Miasto Ni 23._____________ 4183_____
Oklep do wynajęcia, Marszałkowska Nś 152, 
yrocznie 500 r., z eałkowitem urządzeniem, 
szafami i t. p., cena 525 r. Wiadomość u stró­
ża Józefa. 4163
Sklep od lipca, najęcie od właściciela do­

mu lokalik kawalerski od kwietnia. No­
wy-Świat 25. 4569
W domu pod Nś 61, przy ulicy Twardej, do 

wynajęcia od 1 lipca r. b. 2 sklepy po 
kupcu, egzystujące od lat 6-u, oraz zdatne 
na szynk lub restaurację. Wiadomość na 
miejscu. 4537
Z powodu wyjazdu jest do odnajęcia od

1 kwietnia, bardzo miłe mieszkanie fron­
towe, w Alei Ujazdowskiej, złożone z 5-ciu 
małych pokojów, przedpokoju, kuchni etc., 
Ni domu 35, mieszkania 2. 4507

2 pokoje dla kawalera, przy familji, z od­
dzieliłem wejściem, świeżo odnowione. Be- 

dnarska 10, mieszkania 10.4423

Ii oniemienia rozmaite*
ft kuszerka była starsza instytutu położni- 

czego, zaopatrzona utensyljami gwarantu- 
jącemi zdrowie położnic, radzi w krytycznych 
okolicznościach, przyjmuje damy sekretne, po­
koje oddzielne. Słabość, umieszczenie dziecka 
od 15 rubli. Złota 16. parter frontowy. 4557
I? toby sobie życzył chłopczyka za swego, 
^dziesięcio-miesięcznego. Ulica Marjańska,

Ni domu 4, a mieszkania 12. 4578
wit zastawu N 269 wydany przez gminę 
warsz. na imię Białołęckiego Uszera za­

ginał. Zwrócić proszę za nagrodą, na Nizką 
N> 28, do szewca. 4547  
Egamka z młodym pokarmem. Ulica Pie- 

karska Ni 6, mieszkania Xs 4. 4554
Osoba 30—40 letnia, najlepiej taka która 

miała własne dzieci, charakteru łagodne­
go, inteligentna, potrzebna do niańczenia 
dziecka, 8-miesięcznego. Wiadomość u Ra­
czyńskich, Gęsia 18. 4574

biady bygieniczne, obfite. Ul. Złota Ni 34 
mieszkania 30. 4339

Potrzebna jest zaraz, dla przyjęcia dzie­
cka na odchowanie—zamieszkała w War­

szawie, ze świeżym pokarmem, kobieta, nie- 
mająca dziecka przy piersi. Wilcza 6, mie­
szkaniami___________________ 4521____
Fiesek młody, z dwoma plamami na karku, 

zaginął 10 marca; wabi się Bibuś. Za wy­
nagrodzeniem odprowadzić na Nowogrodzką 
24, mieszkania 5. 4534
Piec piekarniany na święta do wynajęcia, 

oraz formy do babek, garnki, wałki do 
bankuchenów do sprzedania. Kozia 28. 4523 
Upraszam osoby interesowane, nadesła 

niem swych adresów, Mostowa M 9, m. 36 
Fryzjer Abramowicz.___________4539
Uronioną została z dorożki na Podwalu 

książka do nabożeństwa, pod tytułem „Na 
bożeństwo Katolickie” przez hr. Łubieńskie 
go. Łaskawy znalazca zechce zwrócić t, 
książkę do szwajcara hotelu Krakowskiego 
za wynagrodzeniem.___________ 4435
•Jginął wyżeł żółty, gładki, odprowadzić 
^Nowy-Świat 16, m. 5. nagrody rs. 3. 443
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